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Na terenach walk w Hiszpanii
San Sebastian nie je s t  zajęty?
Ogólna sy tu ac ja  na  te ren ach  w a lk

Niedzielne depesze doniosły o zajęciu San Sebastjan przez pow stań­
ców. W  poniedziałek agencja ATE doniosła z Madrytu, że Rząd 
hiszpański zaprzecza kategorycznie wszelkim doniesieniom o zaję­
ciu San Sebastjan przez powstańców. W edług relacyj z hiszpań­
skich źródeł urzędowych, oddziały milicji zdołały dotychczas ode­
przeć wszystkie ataki powstańców  na San Sebastjan. Duch w woj­
skowych oddziałach rządowych jest znakomity, żołnierze milicji po­
stanowili do ostatniego bronić swych pozycyj w San Sebastjan 
W ojska rządow e odniosły szereg sukcesów na wszystkich frontach, 
Między innymi odparto atak  pow stańców  na Malagę.

W  Sierra Guaderratna pow stańcy przypuścili atak na czołowe po­
zycje w ojsk rządowych, zostali jednak odparci. Artylerja wojsk rzą­
dowych ostrzeliw a w dalszym ciągu Ałcazar.

W  Asturji milicja, złożona z miejscowych górników, zaatakowała 
powstańców , zdobywając liczny m aterjał wojenny. Milicjanci wzięli 
do niewoli 150 żołnierzy gen. Molo.

Komunikat rządowy
Ministerjum wojny komunikuje, że na odcinku zachodnim w As­

turji toczyły się ożywione walki, w których w ojska rządow e rozbiły 
kolumnę pow stańczą, zdobywając 9 moździerzy, 7 karabinów ma­
szynowych i 60 ręcznych. Do niewoli wzięto 50 jeńców. Na fron­
cie aragońskim  oddziały walczące pod Siguenza zaatakow ały pozy­
cje powstańców , którzy musieli cofnąć się o 2 kim.

Na innych odcinkach frontu położenie bez zmiany. (PAT.).

Stanowisko Katalonji

Francuscy marynarze odmówili transportu
amunicji dla rokoszan

Na francuskim statku poczto­
wym Belle Isle znalazł się ładunek 
amunicji, który, według załączonej 
deklaracji, miał być odwieziony 
do Montevideo.

W  Bordeaux m arynarze francu­
scy odmówili przewiezienia tego 
ładunku, na tej zasadzie, iż nie 
wierzą w prawdziwość deklaracji, 
statek bowiem miał inne prze­
syłki do Lizbony (Portugalja).

Skutkiem tej odmowy, statek

Katalońskie stronnictwo lewicy 
republikańskiej odbyło nadzwyczaj 
ne zebranie publiczne, celem okre­
ślenia stanow iska stronnictwa w 
obecnych wypadkach. Premjer Rzą 
du katalońskiego Casanovas w wy 
głoszonem przemówieniu podkre­
ślał, że w ojna domowa może się

przeciągnąć bardzo diugo. Zaga­
dnienie autonomji Katalonji — mó 
wił premjer — zyskała ogromnie 
na aktualności, lecz Katalonja u- 
w aża za swój obecny obowiązek 
solidaryzowanie się z wojskami 
madryckiemi, walczącymi przeciw 
ko pow stańcom ." (PAT.).

zatrzymano przez 4 dni w porcie 
Bordeaux.

Po długich rokowaniach Tow. 
Przewozowe zgodziło się na opła­
cenie podróży gen. sekretarza fran 
cuskiego Zw. M arynarzy do Liz­
bony, aby przekonał się, czy ładu­
nek zostanie istotnie skierowany 
do Montevideo.

Statek odjechał więc w raz z se­
kretarzem generalnym Związku 
M arynarzy francuskich.

W imię ludzkości
Rząd Ludow y zgadza  s ię  na w yw iez ien ie  s ta rców , 
kob ie t i dzieci z A lkazaru
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Agencja Press donosi z G dańska:
Członkowie angielskiej Izby Gmin, James Griffiths i Artur Jenkins, 

którzy ostatnio bawili w Gdańsku, przedłożyli czynnikom politycz­
nym w Anglji sw e zapatryw ania na sytuację w  „wolnem“ mieście.

Posłowie angielscy dali w yraz przekonaniu, że pierwszem zada­
niem Ligi Narodów jest rozbrojenie 10-cio tysięcznej armji uzbrojo­
nych hitlerowców w Gdańsku. Przywrócenie wolności prasy i sw o­
body działania stronnictw  opozycyjnych jest nieodzownym w arun­
kiem, którego spełnienie powinno poprzedzić rozpisanie nowych wy­
borów  do sejmu gdańskiego.

Liga Narodów powinna też natychm iast restytuow ać powagę wy­
sokiego Komisarza w „wolnem“ mieście. (P ress).

Partyzantki w Mandżurii
Krwawy na:ad  na japoński transport w ojskow y

8-godzinna walka, w której pole­
gło 25-ciu żołnierzy japońskich i 
kilku oficerów, a 65 zostało ran­
nych. Napastnicy, rekrutujący się 
z mieszkańców M andżurj i Korei, 
zostali odparci dopiero po przy­
byciu posiłków wojskowych.

Z Tokio donoszą, że w pobliżu 
stacji Muleng .położonej na linji 
idącej z Charbinu do W ładywosto 
ku, dokonano napadu na japoński 
transport wojskowy. Między żoł­
nierzami i oddziałem napastników, 
liczącym 350 ludzi, wywiązała się

Zatarg w Lille musi być zl ikwidowany w 24 godziny
Minister spraw  wewn. Francji Salengro oświadczył dziennikarzom, 

że podczas rokowań, jakie toczyłysię w miejscowej prefekturze pre­
zes Rady Ministrów Blum uw ażał za swój obowiązek, ze względu 
r.a wszelkiego rodzaju konsekwencje, jakie mogłoby pociągnąć prze­
dłużenia się zatargów  w przemyśle włókienniczym, stwierdzić w o­
bec delegacji pracodaw ców:

1) że Rząd przywiązuje w yjątkow e znaczenie do szybkiego za­
w arcia porozumienia;

2) że jedynymi punktami spornymi, według zapewnień samej de­
legacji pracodawców, są sprawy wyborów i wynagrodzenia delega­
tów fabrycznych. Sprawy te m ają być uregulowane przez arbitraż 
jednego z członków Rządu. Arbiter wyznaczony będzie przez Rząd 
w ciągu najbliższych 24 godzin;

3) że umowa zbiorowa winna być podpisana i że praca musi być 
podjęta w 24 godzin po podpisaniu umowy. (PAT.).

Fortyfikacje niemieckie
n a  W s c h o d z i e

Ambasador chiliński, Nunez M or1 
gado, przybył do Toledo po uzy­
skaniu od premjera Largo Cabal­
lero zezwolenia na podjęcie akcji 
pośredniczącej celem uwolnienia z 
Alkazaru znajdujących się tam star 
ców, kobiet i dzieci w liczbie oko­
ło 900 osób. Po odbyciu narady z 
komitetem wojennym Nunez Mor- 
gado uzyskał zapewnienie, że wszy 
stkie osoby, które opuszczą Alka­
zar nie będą narażone na żadne 
niebezpieczeństwo. Ambasadorowi

złożono pozatem obietnicę przy­
dzielenia do jego dyspozycji 
dwuch szpitali, które znajdować 
się będą pod protektoratem  korpu 
su dyplomatycznego. W szpita­
lach tych pomieszczeni będą u- 
chodźcy z Alkazaru. W ładze zo­
bowiązały się zaopatrzyć uchodź­
ców w żywność. Zakomunikowa­
nie propozycji am basadora oblę­
żonym (rokoszanom—przyp. nasz) 
nie okazało się możliwe z powodu 
silnej strzelaniny. (PAT.).

Okrucieństwa
Nasi „Franco - file" (od nazwi­

ska gen. Franco) mają tkliwe ser­
ca i rozczulają się spowodu okru 
cieństw, jakoby popełnianych przez
wojska rządowe w Hiszpanji. — 
Bestjalstwa rokoszan przemilcza­
ją-

I my mało miejsca poświęcamy 
tym oestjalstwom. Raz dlatego, 
że największein bestjalstwem i naj 
większą zbrodnią było rozpętanie 
wojny domowej przez klikę gen. 
Franco, a powtóre — tyle jest 
tych okrucieństw, że trudno je po- 
prostu wyliczyć.

Ale od czasu do czasu warto 
przecież przypomnieć naszym 
„Franco - filom'1 kilka faktów.

A więc oprócz masakry 1500 
robotników w Bajadoz, godzi się 
przypomnieć, że w Sevilli faszyś­

ci rozstrzelali 5000 osób. W szys­
cy, których nazwiska znaleziono 
w spisach robotniczych organiza- 
cvj zawodowych lub lewicowych 
partyj politycznych, zostali roz­
strzelani.

W Puentejinil faszyści rozstrze­
lali 1700 osób.

Do rzeki Rambli faszyści w rzu­
cili 50 kobiet z zawiązanemi rę­
koma.

W  Carmonie rozstrzelano 800 
osób.

W  Grenadzie panuje prawdziwa 
zaraza teroru. Codziennie rozstrze- 
liwuje się tam 30 — 40 osób. To 
samo się dzieje w Tetuanie.

Oto krótki spis masowych mor 
dów faszystowskich, przemilcza­
nych wstydliwie przez prasę fa­
szystowską.

Agencja Press donosi z Kato­
wic:

Budowa fortyfikacji na wschod­
nich granicach Niemiec zosiała 
przyśpieszona w ostatnich tygod­
niach. Na niemieckim Śląsku »e«- 
lizowany jest program  budowy ca 
łego systemu umocnień potowych 
w oparciu o naturalne przeszkody, 
jakie tw orzą rzeki Odra i Nissa.

Silne fortyfikacje wznoszone są 
w okolicy W rocławia po obu brze 
gach Odry, przyczem W rocław 
zajmuje, jak się zdaje, naczelne 
miejsce w systemie fortec śląskich. 
Naczelne kierownictwo nad robo­
tami fortyfikacyjnemi na Śląsku 
snraw uje komendant twierdzy wro 
cławsklej, generał von Boehm Pe- 
zing.

W rocław przeznaczony został

przez niemieckie władze wojsko­
we do odegrania pierwszorzędnej 
roli strategicznej na wschodzie 
Niemiec. W ostatnich miesiącach 
wybudowane zostały w okolicach 
W rocławia liczne hangary lotni­
cze i urządzone nowoczesne lotni­
ska wojskowe. Obok lotnisk po- 
wznoszono budynki i schrony na 
pomieszczenie artylerji. Na w ypa­
dek wojny W rocław stanie się b a ­
zą operacyjną dla lotnictwa armji 
niemieckiej.

Do rzędu przygotowań stra teg i­
cznych zaliczyć należy również sta 
łą rozbudowę wrocławskiego wę­
zła kolejowego. Możliwości prze­
pustowe pociągów są na weźle 
wrocławskim bez ustanku zwięk­
szane.

Powrotny lot przez Atlantyk
W poniedziałek po godz. 3-ciej, 

pod Southport na wybrzeżach ir­
landzkich startow ał do lotu po­
wrotnego samolot „Lady Peace", 
pilotowany przez obu amerykań­

skich lotników Richmana i Merril- 
la, którzy przed 10-ciu dniami 
przebyli w 18-tu godzinach ocean 
Atlantycki w kierunku z zachodu 
na wschód.

Sytuacja w  Palestynie
W czv srtek —  konferenefa komitetów arabskich 
z a f e t f d u j e  o dalszym biegu zdarzeń

Naczelny arabski komitet stra j­
kowy, od którego wysoki komi­
sarz w Palestynie zażądał w so­
botę udzielenia w ciągu 24 godzin 
odpowiedzi, czy strajk i akcja sa 
botażow a zostanie bezzwłocznie 
odwołana, inaczej stan oblężenia 
zostanie zaprowadzony — odpo­
wiedzi tej nie udzielił. Komitet ob 
radow ał w niedzielę przez szereg 
godzin, ale decyzji nie powziął. W 
łonie komitetu zarysowały się dwa 
kierunki: jeden ugodowy, drugi— 
— reprezentowany przez wielkie­
go muftiego Jerozolimy — nie­
ustępliwy. W  obliczu różnicy zdań 
w łonie samego komitetu postano 
wiono odwołać się do konferencji 
komitetów lokalnych i zażądać od 
nich wypowiedzenia się. Konferen 
cja lokalnych komitetów strajko­
wych odbędzie się we czwartek. 
Naczelny komitet ogłosił odezwę, 
w której oświadcza, że strajk nie 
był zorganizowany przez komitet,

lecz pow stał samorzutnie, komitet 
zaś zorganizował się dopiero w 5 
dni po wybuchu strajku. Naczelny 
komitet odrzuca więc odpowie­
dzialność za wybuch strajku. Czy 
adm inistracja brytyjska czekać bę 
dzie na decyzję konferencji lokal­
nych komitetów strajkowych, w y­
daje się wątpliwe. Decyzja w tej 
mierze zależeć będzie praw dopo­
dobnie do gen. Dilla nowego głó­
w nodowodzącego siłami zbrojny­
mi brytyjskimi, który przybył już
do Jerozolimy. (PAT).

* *
*Jak podaje „Daily Telegraph" 

w doniesieniu swego koresponden 
ta palestyńskiego należy przypusz 
czać, że gen. Dill obejmie nietyl- 
ko władzę w ojskow ą w  Palstynie, 
ale sprawować będzie również pe 
wnego rodzaju kontrolę politycz­
ną w palestyńskim obszarze man­
datowym. (ATE).
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Głupstwa i sprawy poważne
Na str. 3 piszemy o „karcie 

chłopskiej", którą próbuje rzu­
cić skolei na stół część kierow­
nictwa obozu „sanacyjnego". 
Wspominamy też o biadole­
niach prasy konserwatywnej na 
temat p. W alerona. Te biadole­
nia — to są głupstwa, tak samo, 
jak głupstwem jest branie na 
serjo „akcji" tego p. Walerona. 
Do głupstw należy również roz­
pisywanie się o różnych innych 
organizacjach i organizacyjkacb 
„sanacyjnych" na wsi. Dosko­
nałe zresztą redagowana ag. 
„Press" zaduźo, naprzykład, 
poświęciła wczoraj miejsca po­
lemikom wzajemnym „Central­
nego Związku Młodej Wsi" i 
t. zw. zielonych koszul spod 
znaku p. Polakiewicza.

To też głupstwo.

A  SPRAW Y POWAŻNE — 
to ostatnie, po 15 sierpnia, zda­
rzenia... „pacylikacyjne" w nie­
których powiatach Małopolski 
Zachodniej, oraz lista osób, któ  
re wędrowały wprost z szere­
gów ruchu ludowego do Bere- 
zy Kartuskiej. To są „nowi" 
mieszkańcy instytucji, pow oła­
nej z niebytu przez p. Leona 
Kozłowskiego (wybitnego ongiś 
działacza naszej konspiracji 
sztubackiej). Taka nowa kate- 
gorja... „pensjonarjuszy".

* *
*

Czy nie byłoby stokroć mą­
drzej, gdyby zamiast KONFI­
SKOWAĆ informacje tego ro­
dzaju, — wkroczono, ze strony 
władz wyższych, do SPRAW  
tego rodzaju?

M, NIEDZIAŁKOWSKI.

We Lwowie

Defilada 50.000 żołnierzy
przed Min. Spr. Wojsk. gen. Kasprzyckim

W czora j  odbyła się w e Lwowie 
wielka defilada w ojsk  przed Min. 
Spr. W ojsk. Kasprzyckim. Od sa ­
mego dw orca  ulice przystrojone 
zielenią i flagami państwowym i. 
Z licznych miast przybyły pocią­
gi-

Plac Halicki, na  którym w znie­
siono trybuny dla przedstawicieli 
w ładz  oraz gości zagranicznych i 
z kraju, przystrojono specjalnie. 
U wejścia na  plac na  tle frontonu 
kościoła oo. bernardynów  w znie­
siono bram ę tryumfalną w  kształ­
cie olbrzymich skrzydeł husar­
skich. W zdłuż całego Placu H a­
lickiego po obu jego s tronach wy 
budow ano  trybuny  dla publiczno­
ści, wycieczek zamiejscowych, p ra  
sy 1 t. d. P rzed rewją od  godz. 
9-ej rano usta ł całkowicie ruch 
kołowy w  mieście.

Na kilka minut przed 11 - tą  gen. 
Kasprzycki z gen. Fabrycym zaj- 
mująmiejsca na trybunie. Obok 
staje wiceminister gen. Głuchow­
ski, min. Ulrych, w o jew oda  Beli- 
na  Prażmowski,  wiceminister Kor 
sak  i Generalicja. Dow ódca O. K. 
gen. Tokarzew ski melduje gen. 
Kasprzyckiemu rozpoczęcie defi­
lady. Ułani o tw iera ją  defiladę. Po 
kawalerji defilowały pułki artv- 
lerji lekkiej, zaś około godz. 12.30 
zaczęły przeciągać pułki piechoty, 
szczególnie gorąco witane. O d­
działy maszerow ały  kompanjam i 
z karabinami maszynowymi na 
końcu. Każdy bataljon posiadał 
służbę łącznikową w  postaci k o ­
lumny rowerzystów. Za piechotą 
przeszła artyleria lekka i ciężka.

Około godz. 1-ej nad trasą  de ­
filady nrzelecialo kilka eskadr sa ­
molotów.

Po przerw ie defilowały dalsze 
oddziały w ojska  —  pułki piechoty 
i artylerja. Kilka minut po godz. 
14-ej rozpoczyna się wielka godzi­
nę t rw a ją ca  rewja zm otoryzow a­
nych oddziałów. O godz. 15-ej za 
kończył defiladę przejazd kolum­
ny sam ochodow ej polskiego Czer 
wonego Krzyża.

Poniedziałkowa defilada, była 
największą, jaką  Lwów dotąd og lą­
dał.

Mm. Bastid w  Polsce
Minister przemysłu i handlu An­

toni Roman wyjechał w  niedzielę 
z W a rsza w y  celem tow arzyszenia  
francuskiemu ministrowi handlu p. 
Bastid w  jego podróży do Kato­
wic, Sosnowca i Krakowa.

W  poniedziałek min. Bastid  przy 
był do Katowic w  tow arzystw ie  
ministra Romana, am b asa d o ra  fran 
cuskiego w W arszaw ie  Noela, dy­
rektora w ys taw y  l‘Abbe oraz dy­
rektorów  departam entu  Sokołow­
skiego i Dietricha. Goście udali 
się przedewszystkiem do C horzo­
wa, gdzie zwiedzili szyb „Prezy­
dent Mościcki", należący do Skar-  
bofermu. Następnie zwiedzono h a­
lę maszyn i sortownię. O godz. 
10.40 goście udali się do N owego 
Bytomia, gdzie zwiedzili hutę „P o ­
kój". Po powitaniu, specjalnym 
w agonem  przystro jonym flagami 
francuskiemi i polskiemi, udano 
się do oddziału inż. Sędzimira, 
gdzie p rodukow ana  jest blacha 
cienka jego systemu. Zwiedzono 
następnie piece m artenowskie , s t a ­
lownię, wysokie piece, sortownię 
i t. d. P rzy  opuszczaniu huty ze­
brana  przed b ram ą publiczność 
zgotow ała  gościom serdeczną o- 
wację. O godz. 12.45 minister

0  z a m a c h
na króla Edwarda

W czoraj w  Londynie przed try­
bunałem „Old Bailey" rozpoczął 
się proces George Andrew Mac 
Mahona, oskarżonego o zamach 
na życie króla E dw arda .  Mac M a­
hon głosem stanowczym oświad 
czył, że nie przyznaje się do winy, 
zaw arte j  w trzech punktach oskar  
żenią.

w raz  z towarzyszącem i mu oso­
bami odjechał do K rakow a, żegna 
ny na dworcu przez w ojew odę dr. 
Grażyńskiego.
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Przegląd Prasy

Prowokacyjne mowy w Norymberdze

Japonja grozi Chinom
Nagłe zaostrzenie stosunków chiósko-japoóskich

Agencja Dome! donosi, że w  
następstwie konferencji japońskich 
ministrów spraw zagranicznych, 
wojny i marynarki postanowiono  
zażądać od marszałka Czang-Kai- 
Szeka niezwłocznego usunięcia z 
m iasta Pakhoi oddziałów  19-cj 
armji, przeciwstawiających się 
przybyciu na miejsce komisji ja ­
pońskiej, mającej przeprowadzić 
śledztw o w  sprawie zam ordowa­
nia w dniu 3 września jednego z 
kupców japońskich. Jeśli m arsza­
łek Czang - Kai - Szek nie przy­
chyli się do tego źadania, to Ja­
ponja zmuszona będzie użyć siły 
podobnie, jak* uczyniła to w  1922 
r. w  Szanghaju.

Mimo to 19-ta arm ja zamierza 
stanow czo przeciwstawić się przy 
byciu do miasta komisji japoń­
skiej.

Rząd nankiński w ysłał wzdłuż 
linji kolejowej Chankow —  Pekin 
nowy pułk kawalerji, który ma 
być stacjonowany w  okolicy Pe­
kinu. Sztab armji japońskiej za­
protestował przeciw temu przesu­
nięciu wojsk nankińskich, uważa­
jąc, że 29-ta armja chińska, stacjo 
nowana w  m. Nań-Juan pod Pe­
kinem, jest przesycona duchem  
antyjapońskim, zagraża spokojo­
wi kraju i dalsze jej wzm ocnienie 
w yw ołać m oże pow ażne powikła­
nia.

Zaostrzenie stosu n k ów  z  Z.S.S.R.
W  dniu 12 w rześnia 10 policjan­

tów japońskich dokonało ścisłej

Śmierć w płomieniach
Kl kunastu włóczęgów zginęła w płonice! stodole

W nocy z niedzieli na poniedzia­
łek straż ogniow a w Katowicach  
zaalrmowana została, iż na tere­
nie kopalni „Ferdynand" w  Bogu­
cicach wybuchł pożar w  stodole, 
m ieszczącej częściow o materjały, 
należące do kopalni, częściow o zaś 
zbiory zboża i siana, należące do 
drobnych rolników. Mimo natych­
m iastowej akcji straży ogniow ej z 
Katowic oraz oddziałów okolicz­
nych, stodoła spłonęła doszczęt­
nie.

Jak stwierdzono, stodoła służy­

ła za schronienie nocne wielu w łó­
częgom , którzy dostawali się do 
wewnątrz przez szpary, zrobione 
przez wyjęcie kilku desek. W  chw i­
l i  gdy budynek stanął w płom ie­
niach, nazewnątrz zdołał się w y ­
dostać tylko jeden z śpiących, po­
zostali zaś, w  liczbie kilkunastu, 
ponieśli śmierć w  ogniu. Przy 
rozkopywaniu zgliszcz natrafiono 
dotychczas na doszczętnie zw ęg lo ­
ne zwłoki 12 osób.

Przyczyna pożaru nie została  
dotychczas Wyjaśniona.

Inwestycfe kolejowa
Czechosłowacji

Agencja „P re s s "  donosi z W ie­
dnia:

P ra s a  niemiecka omawia inwe­
stycje czeskosłowackich kolei p a ń ­
stwowych i nazywa je  inwestycja­
mi strategicznemi. W  ciągu 9 mie­
sięcy roku bieżącego wydały ko­
leje w  Czechosłowacji 125 miljo- 
nów koron na zakup nowych loko­
motyw, w agonów  ciężarowych 1 
ciężarowych samochodów. Jest 
rzeczą znamienną, że wszystkie te 
inwestycje dotyczą kolejowego t a ­

boru towarowego.
Dzienniki niemieckie podnoszą, 

że chodzi tu głównie o zwiększe­
nie możliwości transportowych ko­
lei czeskosłowackich na wypadek 
wojny. W szys tk ie  zam ów ienia  ko ­
le jow e pow ierzone zo sta ły  fa b ry ­
kom  kra jow ym .

P lan  inwestycyjny kolei czesko­
słowackich na rok 1937 jest b a r ­
dzo obszerny i przewiduje budo­
wę nowych linji kolejowych w kie­
runku gran ic  rumuńskich.

rewizji w siedzibie filji b iura po­
dróży „Inturist" w Tokjq, przed­
staw iając  pisemny rozkaz- skon­
fiskowania w ydanej przez „Intti- 
risf“ broszury propagandow ej o 1 
moskiewskiej kolei podziemnej. 
Przy rewizji znaleziony został je­
den egzemplarz tej broszury. Poli­
cjanci zabrali pozatem po jednym 
egzemplarzu wszystkich p rospek­
tów turystycznych z opisami ZSSR.

A m basada ZSSR w Tokjo zło­
żyła ministrowi spraw  zagranicz­
nych kategoryczny protest p rze­
ciw tej rewizji.

***
Jak  donoszą z C habarow ska, 

w dniu 8 września patrol sowiec­
kiej straży granicznej, znajdujący 
się na brzegu rzeki Ussuri o 3 kim. 
na północo-zachód od wsi Wierch 
niaja Michajłowka, ostrzeliwany 
był ogniem karabinowym  z miej­
scowości Jun-Fa-D un, położonej 
na przeciwległym brzegu. Na 
szczęście, strzały nie raniły niko­
go.

Pogoda bez zmian
Przewidywany przebieg pogody 

dnia 15 b. m.: Po miejscami chmur­
nym lub mglistym ranku, zwłaszcza 
we wschodniej połowie Polski — w 
ciągu dnia pogoda naogół słoneczna. 
Tem peratura dniem do 18 stopni.

Robotnicy popierajcie 
swoje pismo

CO MÓWIONO?
W  Norym berdze w ygłaszane są 

mowy prowokacyjne —  oczywiś­
cie pod adresem ZSSR, ale pośre­
dnio zaczepiające Francję, jako 
państw o złączone z Sowietami u- 
mową obronną, współdziałaniem 
politycznem. O co chodzi —  pyta 
p rasa  zagraniczna. Czy chodzi o 
zerwanie s tosunków dyplomatycz­
nych z Sowietami? Przypomnijmy, 
co powiedział (rzecz niesłychana!) 
sam Hitler:

„Gdyby żyzna Ukraina, Ural i 
Syberja były w posiadaniu Nie­
miec, naród niemiecki opływałby 
w szczęście i dobrobyt, a kraj nie­
miecki zamieniłby się na raj ziem­
ski, podczas gdy obecnie lud nie­
miecki walczyć mus] ciężko o swój 
byt".
Czegoś podobnego chyba nigdy 

nie mówił polityczny kierownik je­
dnego pańs tw a  o drugiem p ań ­
stwie! W  Niemczech rosną braki 
aprowizacyjne (o tern niżej) —  i 
Hitler s taw ia  swych rozagitow a-  
nych podwładnych  przed wizją 
wielkiej w ypraw y  grabieżczej na  
wschód. Nie o kolnje więc cho­
dzi —  jak  zbyt skwapliwie podkre 
ślał niedaw no „Dziennik N arodo­
wy".

FRANCJA ODPOWIADA.
Na prow okacyjne m ow y norym ­

berskie (napiszemy o nich obszer­
nie!) odpowiedział natychm iast w 
swej mowie min. Delbos, podkre­
ślając znaczenie um ow y francusko- 
sowieckiej.  Ale za reagow a ła  ta k ­
że p rasa  francuska. Przytoczymy 
d w a głosy (wedle telegraficznych 
relacyj „Kur. W a rsz ." ) :

Tego rodzaju urzędowe manife­
stacje, odbywające się w obecności 
namiestnika państwa i zarazem 
szefa rządu, są nietylko bez pre­
cedensu w historji, lecz grożą ży­
ciu Europy, grożą tragicznymi 
konsekwencjami i samym Niem­
com. Trudno żywić dłużej iluzje — 
pisze „Temps" — co do rzeczywi­
stych zamierzeń rządu niemieckie­
go wobec Związku Sowieckiego.
W  podobny sposób  pisze „In- 

trasigeant".  Mówi wyraźnie:
„Gdy H itler prawi tylko o anarchji 

i barbarzyństwie sowieckiem, prze­
ciętny Niemiec mówił sobie, że 
anarchja ta  nie grozi Niemcom. I 
dlatego nie widzi potrzeby w ypra­
wy zbrojnej na Moskwę, podczas 
gdy obecnie, gdy H itler wyraźnie 
wskazuje palcem na bogactwa 
Uralu i Syberji, na miodem i mle­
kiem płynącą Ukrainę, każdy Nie­
miec, c'erpiący co raz dotkliwiej 
na wszelkiego rodzaju niedostatki, 
słowa te rozumie w znaczeniu woj 
ny o chleb i dobrobyt.

Tak było zresztą w r. 1914.

SZtZĘŚLIW A HITLERJA.
Żeby zrozumieć, dlaczego słowa 

Hitlera o bogactw ach  ZSSR mu-l 
siały znaleźć oddźwięk w Niem­
czech, trzeba zważyć, że z a p ro ­
w izacją w kraju i z surow cam i jest 
coraz gorzej. Jeszcze niedzielny 
„Kur. W arsz ." ,  zawsze bardzo  o- 
s trożny i obiektywny, p rzedstaw ia  
w  swej korespondencji liczne b ra ­
ki aprowizacyjne w Niemczech. 
Prosimy uważnie przeczytać:

Tymczasem coraz większe braki 
na rynkach żywnościowych i su­
rowców pierwszej potrzeby odczu­
wać się dają. Tłuszczów i ja j jest 
na razie poddostatkiem, a nawet 
w nadmiarze; zapasy „olimpij­
skie", rezerwowane od zimy, rzu­
cono teraz na rynki. Lecz za to w 
innych dziedzinach powstają nowe 
braki. Najdotkliwszym jest w tej 
chwili brak mięsa* nie tylko wie­
przowego (jak w roku poprzed­
nim ), lecz i wołowego. Ogonki, 
ustawiające się od wczesnego ran­
ka przed halami targowymi i kon­
tyngentowanie przydziału wieprzo 
winy dla wyrobu wędlin, świadczą 
o tym  wymownie. Barom etr cen 
idzie stale w górę, zwłaszcza dla 
fabrykatów, uzależnionych od do­
staw surowców z zagranicy. Weł­
ny i bawełny, skór i gumy coraz 
mniej w handlu — stąd też i ceny , 
fantastyczne. M etr m aterjału  w ełl

nianego dobiega dziś ceny 24 mk. 
(47 zł.). W tym  samym stopniu 
idą w górę ceny obuwia, towarów 
gumowych i lnianych; mięso pod­
skoczyło w ostatnich kilku tygo­
dniach o 30—40% (Jak podaje fa ­
chowe czasopismo rzeźników). Fa 
bryki obuwia i szewcy uskarżają 
się na brak skór.
I ta k  dalej.  Fantastyczny w zrost 

cen. A tymczasem w  Norym ber­
dze min. Seldte ponownie zapowie 
dział, iż płace robotnicze nie mo­
g ą  być podwyższone. To  znaczy, 
że faktyczna (rea lna)  płaca g w a ł­
townie spada. Ustrój hitlerowski 
gospodarczo  prowadzi kraj na 
brzeg przepaści.. .  może pomoże a- 
w an tu ra  wojenna.

GŁOS ENDECKI. 
„DZIENNIK" ZACZYNA W RESZ­

CIE ROZUMIEĆ...
T rz eb a  jednak  przyznać ende­

kom z „Dziennika N ar.“ , że widmo 
wielkiej aw a n tu ry  hitlerowskiej na 
wschodzie zaczyna ich przerażać. 
Polska może być w p lą tana  w  nie­
słychanie ryzykanckie historje. To  
też „Dziennik" zaczyna rozumieć, 
że hitlerowski w rzask  o „komuni­
zmie" jest d la Hitlera poprostu 
bardzo  dogodnym „trickiem"—  by 
s tanąć  na  czele całej grupy państw .

Niemcy nie tylko pragną wy­
grywać niebezpieczeństwo komuni 
styczne, grożące Europie, w swej 
polityce bieżącej; chcieliby oni,
żeby niebezpieczeństwo to stało
się osią całej polityki europejskiej, 
chcieliby zrobić na nim wielką 
karjerę polityczną.
No, nareszcie, „Dziennik", za-  

hypnotyzowany dotychczas an ty ­
komunistyczną deklamacją hitle­
rowską, zaczyna rozumieć, czego 
właściwie Hitler chce, czego chce 
naprawdę. T o  przecież my cały 
czas dowodziliśmy, iż ta  dek lam a­
cja poprostu  jest chwytem polity­
cznym. T eraz  „Dziennik" żąda 
dobrych s tosunków z Rosją so­

wiecką:
Trwamy zaś niezmiennie przy 

przeświadczeniu, że walka z komu­
nizmem nie powinna nam ani na 
jedną chwilę zaciemniać potrzeby 
dobrych politycznych stosunków 
stosunków polsko - rosyjskich.

GŁOSY FRANCUSKIE.
Powyżej podaliśm y d w a  głosy  

francuskiej p rasy  o niesłychanej 
mowie Hitlera w  Norym berdze. 
P odam y  teraz inne głosy  francu­
skie —  o poprzednich p ro w o k a­
cyjnych m ow ach  (G oebbelsa  i Ro 
sen b erg a) .  Zasługuje n a  u w agę  
głos Kerillisa w  „Echo de P aris" .  
Kerillis (praw icow iec!)  o s trzega  
Francję przed chw ytam i h itlerow ­
ców, przed jakąś  „k ruc ja tą "  n a  ko 
munistów. Gdyby, pow iada ,  F ran ­
cja poszła  za  Hitlerem w  nadziei 
na  zduszenie komunizmu w  Euro­
pie, by łaby  sa m a zaduszona.

„Ci —  po w iad a  Kerillis —  k tó ­
rzy instynktownie w yc iąga ją  dłoń 
do Hitlera w  nadziei, że ją  w y b a ­
wi od h iszpańskich okropności —» 
w p ad a ją  w  trag iczny  b łą d !"  Ke- 
rlllis p rzes trzega  praw icę f rancu­
ską, że nie docenia niebezpieczeń­
s tw a niemieckiego; tym czasem  ko 
muniści to zrozumieli i s ta ra ją  się 
w ykorzystać  te o b aw y  pa tr jo tycz-  
ne, które ogarn ia ją  na ró d  francu­
ski.

A Peri w  „H um anite"  dowodzi, 
że F rancja  ostrzej, niż dotychczas, 
w inna oprzeć się naciskowi Hitle­
ra. W skazu je  n a  to, że F ranc ja  o -  
słabiła swój w pływ  w  Rumunji 
( sp ra w a  T itu lescu );  milczała, gdy 
Austrja porozum iew ała  się z Niem 
cami; ustępuje w  sp raw ie  neutral­
ności (w obec  Hiszpanji)  itp.

Jest to więc dalsza  kry tyka  Rzą­
du. Socjalistyczna p ra s a  bardzoi 
krytycznie pa trzy  na  te  w y p a d y  
komunistyczne, gdyż sądzi, iż ko ­
muniści nie doceniają  trudności n a  
prężonej sytuacji, nie doceniają nie 
bezpieczeństwa wojny. K. Cz.

I
Dn. 12 b. m. rozpoczęły się we 

Lwowie trzydniowe obrady  zjaz­
du g łównego związku pow iatów  
R. P.

W  przemówieniu wstępnem pre 
zes związku, dr. Jaroszyński, pod­
kreślił konieczność aktywizacji 
samorządu terytorjalnego w  prze­
łomowej chwili, jaką  przeżywa 
społeczeństwo. Zadaniem zjazdu 
powinno być zatem opracowanie 
na najbliższy okres ogólnych w y­
tycznych program owych, w szcze­
gólności w  odniesieniu do z a g ad ­
nienia na  wsi w polityce sam orzą­
dowej.

P. wiceminister Korsak w  p rze­
mówieniu powitalnem wskazał na 
dw a główne zadania  dla sam orzą­
du pow iatowego, a mianowicie: 
na s tosowanie oszczędności w  o b ­
słudze potrzeb publicznych, do 
której został pow ołany samorząd, 
następnie na docenianie p ierw iast­
ka społecznego w  organizacji i 
działalności samorządu.

Po części wstępnej rozpoczęły 
się w łaściwe obrady. Pierwszy 
dzień poświęcony został referatom 
na nas tępujące tem aty : rola samo 
rządu w  rozw iązyw aniu  donio­
słych zagadnień pań s tw a  (ref. inż. 
Kuehn), wytyczne polityki sam o­
rządu ziemskiego na tle g ospoda r­

czej i socjalnej sytuacji w si (ref. 
dr. Jaroszyński), oraz sytuacja  fi­
n ansow a pow. zw iązków  samorzą 
dowych (ref. inż. Czarnowski).

Główne tezy referatu p. Kueh- 
na  dotyczyły:

a) konieczności podjęcia walki 
ze skutkami bezrobocia na w si,

b) przywrócenia sam orządowi 
warunków istotnej sam orządności 
i sam odzielności.,

c) oparcia akcji dozbrojenia 
państwa w  razie istotnych konie­
czności na nowych daninach pu­
blicznych, a nie na społecznej o- 
fiarności.

T ezy referatu dr. Jaroszyńskie­
go w skazują  na konieczność oży­
wienia akcji inwestycyjnej sam o­
rządu, zwłaszcza pod kątem pod­
niesienia kultury materia lnej i du­
chowej wsi oraz na konieczność 
ustalenia odpowiednich kryter jów  
podatkowych dla w si. W reszcie 
w  referacie p. C zarnow skiego pod  
dana został analizie sy tuacja  fi­
nansow a pow. zw iązków sam orzą 
dowych, 7 której referent w ypro ­
wadził szereg  postulatów.

W  następnym dniu obrad odbę­
dzie się dyskusja  nad referatami 
i nad spraw ozdaniem  związku.

W  zjeżdzie bierze udział około 
350 uczestników.

Krajowy konkurs lotniczy
W czoraj o godz. 8-ej rano n a ­

stąpił  z lotniska mokotowskiego 
s ta r t  samolotów  biorących udział 
w  krajow ym lotniczym konkursie 
turystycznym.

Pierwszym etapem zawodów 
je s t  Poznań. N a etapie tym lotni­
cy obowiązani byli, w  myśl regu­
laminu, lecieć na wysokości nie 
wyższej niż 100 mtr„ wobec je d ­
n ak  silnej mgły kierownictwo z a ­
wodów dozwoliło n a  przelot na

wysokości do 200 mtr.
**

*

W szystkie samoloty, które w y­
s tartowały  z W a rsza w y  do lotu 
okrężnego w  6-tym  krajow ym  lot­
niczym konkursie turystycznym, 
wylądowały  w  Poznaniu.

Po uzupełnieniu zapasów  pali­
w a i za łatwieniu formalności sa­
moloty w y s ta r to w a ły  do drugiego 
etapu  lotu na  tras ie  P oznań  —  
Łódź.
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Przeobrażenia polskie
Karta chłopska

,W ostatnich czasach jesteśmy 
śkiadkami prawdziwej inflacji 
„partyj“ chłopskich. Zjazdy, na­
rady, konferencje, konwentykle sy­
pią się, jak z rogu obfitości. Nie­
ma niemal tygodnia, aby-nie odby­
ła  się jakaś impreza „polityków11 a 
raczej politykierów chłopskich. 1st 
ny karnawał masek.

Obóz „sanacyjny11 pozbawiony 
więzi organizacyjnej, jaką niewąt­
pliwie tworzył rozwiązany przez 
p. Sławka BBWR., nie posiadający 
żadnej określonej ideologji zawisł 
niejako w próżni. Brak oparcia o 
jakąkolwiek warstwę społeczną 
musiał w konsekwencji doprowa­
dzić do kompletnego rozproszko- 
wania poszczególnych grup daw­
nego BBWR. Na placu pozostał 
tylko aparat biurokratyczny i kil­
ka większych dzienników, nie re­
prezentujących zresztą jednolitych 
poglądów.

Społeczeństwo coraz szybciej 
wracało do dawnych, co prawda 
nieco zmienionych, form życia po­
litycznego. Ale tylko torm. Treść 
bowiem samego życia znacznie się 
zmieniła.

Sejm i Senat obarczone pierwo­
rodnym grzechem „nowej11 ordyna 
cji wyborczej, nie są przedstawicie 
lem społeczeństwa a nawet nie 
spełniają tych zadań, jakie na nie 
włożyła Konstytucja kwietniowa.

Z lekkiem sercem, ba, nawet 
widoczną ulgą w poczuciu swej 
bezsiły oddawały te dwie instytu­
cje swoje istotne funkcje ustawo­
dawcze w ręce... pełnomocnictw.

W tych warunkach, kiedy ciała 
ustawodawcze przestały być wy­
kładnikiem woli społeczeństwa, 
życie polityczne państwa znalazło 
sobie szersze łożysko. Walki spo­
łeczno -  polityczne przeniosły się 
na teren kraju. Zaostrzający się 
— mimo optymizmu oficjalnego — 
kryzys gospodarczy spowodował 
wielkie ruchy strajkowe w mia­
stach, wyładowujące się niejedno­
krotnie w ostrej formie, porusze­
nie w masach chłopskich, przeja­
wiające się czy to w potężnych ma 
nifestacjach czy też wręcz w ak­
cjach w rolnictwie. Obok przy­
czyn natury gospodarczej działały 
również przyczyny polityczne. Ma­
sy ludowe, pomimo wszystko, są 
już na tyle uświadomione, że nie 
mogą biernie przyjąć narzuconych 
im zgóry formy życia społecznego 
i politycznego. Dążą one nietylko 
do udziału w tworzeniu się życia, 
ale do samoistnego i samodzielne­
go wykuwania formy i tworzenia 
treści tego życia.

Otaczająca wokół „sanację11 
pustka i niechęć społeczeństwa 
skłoniła poszczególne jej grupy do 
szukania dróg wyjścia z tej cięż­
kiej nad wyraz dla niej sytuacji. 
Sam aparat biurokratyczny okazał 
się niewystarczający. Trzeba by 
ło szukać oparcia „w terenie11, zna 
leźć jakąś bazę społeczną, któraby 
stanowiła oparcie, fundament dla 
przyszłego tworu politycznego.

W  miastach jeśli chodzi o teren 
robotniczy „sanacja11 nawet ta, tak 
zw. radykalna (naprawiacze) nie 
ma żadnych szans powodzenia. 
Próba z ZZZ. i „frakcją rewolu­
cyjną11 skończyła się żałosnem fia­
skiem. Pozostało więc drobno­
mieszczaństwo i wieś, jako wielki 
rezerwuar mas chłopskich.

Ruch ludowy, koncentrujący się 
w Stronnictwie Ludowem w ostat­
nich czasach przybrał na sile. Fron 
da pp. Róga i Malinowskiego nie 
uczyniła żadnej szczerby w szere­
gach ludowców. Wielkie manife­
stacje chłopskie w Nowosielcach, 
W' „Święto ludowe11, a ostatnio z 
okazji 16-sto lecia „Czynu Chłop­
skiego11 jasno wykazały, że chłop 
jest olbrzymią i to realną potęgą 
polityczną.

Proces radykalizacji, objawiają­
cy się również we wzroście wpły­
wów socjalistycznych na wsi, u- 
aktywnil masę chłopską.

Na tym właśnie terenie próbuje 
„sanacja1 •odegrać się, by stwo­
rzyć drugie wydanie BBWR. Na 
pierwszy ogień ma iść wieś. „Sa­
nacja11 wyrzuca na stół kartę chłop 
ską. Tworzy się więc nowe stron­
nictwo chłopskie pod takiemi czy 
innemi nazwami poto tylko, aby 
rozbić Stronnictwo Ludowe, usu­
nąć ze wsi PPS. i objąć niepodziel 
nie „rząd dusz11 na wsi. Mamy 
więc grupę pp. Róga i Malinow­

skiego, dalej jakąś „radykalną11 
partję chłopską, zdecydowanie su­
chotnicze „stronnictwo agrarne11 i 
wreszcie ostatnio „kadrę działa­
czy chłopskich11 dowcipnie nazwa­
ną „kadzichłopami11 z pp. Walero- 
nem i Cieplakiem na czele.

Rzuca się mgliste programy no­
wego ustroju społecznego, oparte­
go na korporacjonizmie i stano- 
wości, rzuca się zapowiedzi rady­
kalnej reformy rolnej, wy łaje się 
pisma — słowem robi sig „wielki 
ruch11.

Próby opanowania wsi przez 
„sanację11, nawet kosztem dotych­
czasowych sojuszników konserwa­
tystów, zgóry skazane są na nie­
powodzenie. „Naprawiacze11, „ka- 
dzichłopy11, „radykały chłopskie'1 
nie rozumieją tego doniosłego zja­
wiska, jakiem jest wielkie prze­
obrażenie psychiki chłopskiej, do­
konane w ostatnich latach. Chłop

Przesada
Tow. Romuald Szumski daje w 

swoim artykule słuszną analizę 
sytuacji polskiej wsi. Ta sytua­
cja — pod względem politycznym  
— jest bodaj ustabilizowana. Pró­
by nowych „dywersyj" są i śmiesz 
ne, i zgoła beznadziejne.

Niemniej prasa konserwatywna 
robi wciąż jeszcze reklamę prawie 
codzienną p. Waleronowi. Artykuły 
tego „męża stanu“ są wyciągane z 
archiwum lat dawnych, byle wy­
kazać, że oto p. Waler on mówił 
kiedyś, że coś jest „białe", a te­
raz zapewnia, że akurat to samo 
jest „czarne", i t. d. i t. p.

I — doprawdy — można się

chce nietylko ziemi obszarniczej 
lecz także udziału i to wielkiego w 
kształtowaniu się życia państwo­
wego. Chce władzy, chce rządzić 
i to nie przez narzuconych mu 
zgóry przedstawicieli, lecz przez 
tych, których on sam z wolnej i 
nieprzymuszonej woli wybierze. 
Masy chłopskie zradykalizowały 
się i kogokolwiek „sanacja11 wysu 
nie na czoło tak zw. nowego ru­
chu ludowego, stempel „sanacyj­
ny11 odrazu zdyskwalifikuje go w 
opinji wsi, jako reakcjonistę.

Ruch socjalistyczny stanowi tak 
samo dzisiaj samodzielną siłę na 
wsi. Kto tego nie widzi, ten wo- 
góle nie rozumie obecnej rzeczywi 
stości. Chłop i robotnik znaleźli 
wspólną drogę i tą drogą z właś­
ciwym sobie zaciętym uporem kro 
czą ku nowej Polsce.

ROMUALD SZUMSKI.

dziwić publicystyce konserwatyw­
nej... Przecie wieś polska traktu­
je „przemiany" p. Walerona i je­
go przyjaciół ż  idealną obojętno­
ścią. Owszem! p. Waleron był 
ongiś typowym „partyjnikiem" w 
ujemnym znaczeniu wyrazu; zo­
stał od niedawna zwolennikiem 
„rządów autorytatywnych", tak 
samo — w ujęciu do komiki u- 
proszczonym. Ale to akurat N I­
KOGO NIE OBCHODZI.

Konserwatyści są, jako „zając 
płochliwy". Nadsłuchują, czy aby 
nie zaszeleści zwiędły liść, ale 
przegapiają—PRAWDZIWĄ BU­
RZĘ. AR.

Listy z woj. południowo-wschodnich

Rzeczy bardzo niepokojące
Od szeregu tygodni otrzymywali­

śmy z terenu województw połud­
niowo - wschodnich (Lwów — 
Stanisławów — Tarnopol) wiado­
mości o specjalnej akcji, wszczę­
tej przez ukraińskie skrajne koła 
nacjonalistyczne. Zwróciliśmy się 
do kilku towarzyszy, zasługują­
cych na pełne zaufanie, z prośbą o 
zbadanie tych rzeczy. Dzisiaj mo­
żemy stwierdzić pewne fakty.

1) W dn. 31 maja grupa nacjo­
nalistów ukraińskich napadła na 
kilku robotników ukraińskich, po­
wracających z uroczystości, po­
święconej pamięci Iwana Franko 
we wsi Nahujowice w pow. Dro- 
hobyckim; była to przygotowana 
zawczasu zupełnie zorganizowana 
zasadzka; wynikło starcie, na 
szczęście bez ofiar.

2) W dn. 2 czerwca w Skolem 
grupa nacjonalistów ukraińskich
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Robotnicy angielscy a pokój
Na kongresie angielskich 

związków zawodowych, o któ­
rym pisaliśmy obszerniej przed 
kilku dniami, zaznaczył się zna 
mieńmy zwrot w  stosunku do 
sprawy pokoju.

Robotnicy angielscy, mniej 
zagrożeni przez faszyzm od ro­
botników lądu europejskiego, 
mniej też od nich doceniali do­
tąd niebezpieczeństwo faszy­
zmu dla pokoju światowego. 
Dlatego też program pokojowy 
robotników angielskich stresz­
czał się w żądaniu: ogólnego
układu bezpieczeństwa w ra ­
mach Ligi Narodów, oraz stop­
niowego rozbrojenia,

Ale doświadczenia ostatnich 
czasów przekonały robotników 
angielskich, że faszyzm i pokój 
nie dadzą się pogodzić ze sobą.

Wojna włosko - abisyńska 
mocno zachwiała ich wiarę w  
możliwość porozumienia z fa­
szyzmem. Robotnicy angielscy 
na zeszłorocznych kongresach 
występowali najostrzej ze 
wszystkich sekcyj M iędzynaro­
dówki za sankcjami antywło- 
skiemi, nie wyłączając, w razie 
potrzeby, sankcyj wojennych.

Później przyszło obsadzenie 
Nadrenji. Robotnicy angielscy 
jeszcze wierzyli, że droga dc 
„nowego Locam a1' nie jest zam 
knięta i domagali się dalszych 
układów z Hitlerem.

Ale na memorandum Rządu 
angielskiego Hitler wcale nie 
odpowiedział, a zamiast odpo­
wiedzi — przekreślił statu t 
Gdańska, zawarł umowę z Au- 
strją, stanął po stronie roko­
szan hiszpańskich, tworzy i 
rozszerza blok faszystowski w 
Europie środkowej, wschodniej 
i południowej, żąda dla siebie 
kolonji i wygraża Rosji sowiec­
kiej.

Robotnikom angielskim o- 
tw ierają się oczy. Jeszcze ra­
zem z Rządem angielskim i 
francuskim zastrzegają się, że 
nie należy dopuścić do rozbicia 
Europy na dwa fronty. Ale już 
zdają sobie przecież sprawę, że 
te dwa fronty w rzeczywistości 
już istnieją i że należy praw ­
dzie spojrzeć śmiało w  oczy.

I oto na kongresie w Ply­
mouth jeden z przywódców an­
gielskich związków zawodo­
wych, tow. Bevin, oświadczył 
w imieniu władz związkowych, 
że kierownicy ruchu robotni­
czego nanowo zbadają całe za­
gadnienie pokoju na tle obec­
nej sytuacji międzynarodowej i 
powezmą odpowiednie decyzje.

Bevin wskazał na niebezpie­
czeństwo, grożące demokracji 
ze strony bloku państw  faszy- 
stowsflfch i dodał, że władze 
związkowe nie przedkładają 
kongresowi rezolucji w sprawie 
polityki międzynarodowej, al­
bowiem niebezpieczeństwa fa­
szystowskiego nie zażegna się 
rezolucjami.

„Nie zamierzamy go zwalczać 
czystym pacyfizmem... I jeżeli 
pod pewnemi względami trzeba 
będzie porzucić nasze umiło­
wania przeszłości i taktykę na­
szą dostosować do rozwoju fa­
szyzmu, to będziemy musieli to 
uczynić dla dobra przyszłych 
pokoleń".

Mamy więc zapowiedź porzu 
cenią „czystego pacyfizmu", co 
należy rozumieć jako zmianę 
postawy czysto wyczekującej 
wobec faszyzmu, postawy, dzię 
ki której faszyzm wzmocnił się 
kosztem demokracji i pokoju. 
Mamy zapowiedź porzucenia

w  m -cu sierpniu
Stan wkładów w P. K. O. 

wzrósł w m-cu sierpniu b. r. o 
blisko 7,5 milj. i wynosił na ko­
niec miesiąca ogólną kwotę 
zł. 833,3 milj.

Charakterystycznym  jest zna­
czny wzrost książeczek oszczę­
dnościowych, kont czekowych 
jak i polis Działu Ubezpieczeń 
na Życie. W sierpniu b. r. wy­
dała P. K. O. 35.771 nowych 
książeczek oszczędnościowych 
a ogólna liczba klijentów w dn. 
31 sierpnia przekroczyła rekor­
dową ilość 2.364.585.

fikcji o jednym froncie pokojo­
wym z faszyzmem. Mamy za­
pewnienie, że ruch robotniczy 
w Anglji nie będzie już walczył 
z faszyzmem rezolucjami, to 
znaczy, że podejmie akcję czyn 
ną, akcję organizowania klasy 
robotniczej i państw  antyfaszy­
stowskich przeciw blokowi fa­
szystowskiemu.

Tę zarysowującą się zmianę 
w polityce robotników angiel­
skich należy przywitać jako 
fakt dodatni. My od szeregu 
lat głosimy stale i niezmiennie, 
że wszelkie próby porozumie­
nia demokracji z faszyzmem są 
skazane na niepowodzenie, że 
faszyzm podstępem, bezprawiem 
i zbrodnią wzmacnia swe siły i 
mobilizuje je do rozpraw z ru­
chem robotniczym i dem okra­
cją, że faszyzm sprytnie wyzy­
skuje pacyfizm narodów, by 
skuć je w niewolę i roztoczyć 
nad niemi swe panowanie, że 
rozbrojenie jest mrzonką — pó­
ki faszyzm jest uzbrojony.

Od szeregu lat wykazujemy, 
że walka o pokój musi się za­
cząć od walki z faszyzmem, że 
każde osłabienie faszyzmu mię­
dzynarodowego jest wygraną 
dla pokoju. Dlatego zwycięstwo 
Mussoliniego nad Abisynją jest 
klęską pokoju międzynarodo­
wego. Dlatego wojna domowa 
w Hiszpanji jest etapem  walki 
międzynarodowej między fa­
szyzmem a ruchem robotni­
czym, między pokojem a wojną.

Należy tylko życzyć, by ta 
zmiana postawy robotników 
angielskich dokonała się szyb­
ko, by robotnicy całego świa­
ta zrozumieli wreszcie istotę 
faszyzmu i wyzbyli się wreszcie 
resztek złudzeń co do możliwo­
ści porozumienia czy kompro­
misu z faszyzmem. Złudzenia 
te bowiem zręcznie wygrywa 
faszyzm dla swych celów. Na­
leży życzyć — i w tym duchu 
działać! — by doświadczenia 
klasy robotniczej nie były oku­
pywane coraz to nowemi ofia­
rami, a przedewszystkiem za 
cenę wolności Hiszpanji i ro­
botników hiszpańskich.

(jmb.).

napadła — ni stąd, ni zowąd — 
na dwuch robotników żydów i po 
raniła ich nożami; kilku robotni­
ków polskich ze Związku Budo­
wlanego odpędziło napastników; 
wynikła po paru godzinach pró­
ba... pogromu żydowskiego, przy- 
czem mieli brać w tej próbie a- 
dzial i członkowie miejscowego 
Związku Strzeleckiego; pogrom 
prowokowano okrzykami, że „ży­
dzi biją chrześcijan11.

3) W dn. 2 sierpnia podczas u- 
roczystości „undowsldej11, na gó­
rze Makówce w Tucholce (pole­
gło tam w okresie wojny świato­
wej do 500 strzelców ukraińskich) 
bojówka ukraińskich nacjonalis­
tów ZAMORDOWAŁA fotografa 
Luxa z Borysławia, zaproszonego 
przez organizatorów dla robienia 
zdjęć z obchodu, robotnika-Ukra- 
ińca Michała Ponę, 1 wreszcie na 
dobitek w drodze powrotnej z tej 
pięknej „uroczystości11, pomiędzy 
Skolem a Dębiną przejeżdżające­
go dorożkarza Wasermana.

4) W dn. 15 sierpnia ZGINĄŁ 
W STRYJU BEZ WIEŚCI robot­
nik Jan Prociów, członek zarządu 
oddziału Związku robotników bu­
dowlanych.

5) W  dn. 29 sierpnia został ZA­
MORDOWANY w okolicach Stry­
ja Jakób Braunstein, członek za­
rządu oddziału tegoż związku; 
zwłoki znaleziono przypadkowo 
na pastwisku koło Bratkowiec 
pow. Stryjskiego.

6) Wyrok śmierci i groźbę pod­
palenia otrzymał też w Stryju 
nasz tow. Ożga, kierownik ruchu 
polskiego robotniczego na tamtym 
terenie, członek Rady Naczelnej 
PPS, przeniesiony świeżo na eme­
ryturę, jako doświadczony i zasłu 
żony kolejarz; nasze Min. Komu­
nikacji uważa widocznie, że takich 
ludzi, jak tow. Ożga, w Stryju nie 
potrzeba.

* •*
Są to objawy i tragiczne, je­

żeli mowa o zamordowanych, i 
BARDZO NIEPOKOJĄCE, gdy 
chodzi o sam układ stosunków 
na ziemiach południowo-wscho­
dnich. Skrajne odłamy nacjona­
listycznego faszyzmu ukraińskie 
go w taki sposób najwidoczniej 
tłomaczą na swój język hasła 
„walki z socjalistami i Żydami", 
podjęte przez część „Undo" i 
przez część kleru po liście pa­
sterskim metropolity Szeptyc­
kiego, który zresztą wogóle nie 
grzeszył nigdy ostrożnością w  
formułowaniu swoich listów pa­
sterskich.

Trzeba wszakże zdać sobie 
sprawę, że takie, jak opisane 
przed chwilą, „manewry" faszy­
zmu ukraińskiego budzą i wśród 
robotników polskich na zie­
miach południowo - wschodnich, 
i wśród robotników ukraińskich, 
skupionych pod sztandarami so- 
cjalistycznemi, zupełnie zrozu­
miałą decyzję ODPORU.

SUKNIE, PŁASZCZE
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Haniebne chwyty
W części naszej prasy od pew­

nego czasu zapanowała „psychoza 
komunizmu". Jak ongi waleczny 
rycerz z  La Manczy w wirujących 
Śmiglach wiatraków zdołał się do­
patrzeć knowań i pogróżek zdra­
dzieckich olbrzymów — podobnie i 
nasza donkiszoteryjna prasa, za­
równo brukowa jak i ta nawet, któ­
ra nie chce uchodzić za brukową, 
majaki własnej chorej wyobraźni 
bierze za rzeczywistość.

Don Kiszot jednak był niewin­
nym manjakiem i marzycielem, któ 
ry sam padał ofiarą swojej rozigra 
nej wyobraźni. Oszczercza nato­
miast i denuncjatorska kampanja 
części naszej prasy przynosi szko­
dę, oczywiście, nie jej samej — 
lecz ofiarom jej niczem nieuspra- 
wiedliwionuch napaści.

Władze bezpieczeństwa publicz­
nego mają prawo nawet bez żad­
nych podstaw posądzać tego czy 
owego człowieka, tę czy inną in­
stytucję o. działalność wywrotową 
czy komunistyczną. Rzeczą śledz­
twa jest ujawnić słuszność lub bez 
podstawność zarzutów.

Jeżeli jednak prasa, nie czeka­
jąc na przebieg i rezultaty śledz­
twa, uprzedza jegp wyniki, ferując 
wyroki i orzeczenia na podstawie 
niedowiedzionych posądzeń policji 
— to spełnia funkcję, którą, wyra­
żając się najbardziej po wersalsku, 
należałoby nazwać — łajdacką.

Wyolbrzymianie i stronne oświe­
tlanie komunikatów policyjnych o 
rewizjach i aresztowaniach przy­
nosi niczem niepowetowaną szko­
dę najczęściej niewinnie posądzo­
nym ludziom.

Przed kilku dniami aresztowano 
trzy osoby, posądzone o działal­
ność wywrotową. We wszystkich 
„Kurjerkach" i „Ekspresach" uka­
zały się odpowiednio soczyście 
podmalowane komunikaty o wy­
kryciu „gniazda agitacji wywroto­
wej" i „siedliska akcji komuni­
stycznej". {Nie mamy tu na myśli 
,J<urjera Warszawskiego", który

stanowił w tym względzie zaszczyt 
ny wyjątek).

Przed upływem 48 godzin wszyst 
kich aresztowanych zwolniono, o- 
kazała się bowiem cała bezzasad­
ność tego posądzenia. Nie mniej 
jednak pod wpływem owych ni­
czem nieuzasadnionych denuncja- 
cyj w prasie jednego z  niewinnie 
oskarżonych, znanego literata, na­
tychmiast zwolniono z zajmowane} 
przezeń posady. Podobna nagan­
ka, rozpętana przez prasę „sana- 
cyjno" - endecką (cóż za sielanko­
wa harmonja!) we Włocławka wy­
wołała w następstwie zwolnienie z 
zajmowanych posad kilku niesłusz 
nie pomawianych o działalność wy­
wrotową pracowników.

Akcja więc prasowa, choć była 
donkiszoteryjną walką z  wiatraka 
mi, miała katastrofalne wyniki dla 
niesłusznie oskarżonych, wyniki, 
których żadna rehabilitacja już  
nie powetuje.

Ofiarą takiej dzikiej i oszczer­
czej naganki padają zarówno po­
szczególne jednostki, jak i insty­
tucje.

W ostatnich czasach przedmio­
tem takich nieusprawiedliwionych 
napaści i denuncjacyj stała się 
Liga Obrony Praw Człowieka i 
Obywatela. Już nietylko baterje 
nałogowego oszczerstwa — zwy­
kłe szmaty brukowe — biorą u- 
dział w tej chlubnej kampanji; 
zgłosił do niej akces nawet zna- 
ny tygodnik literacki.

I cóż z  tego, że cała ta akcja 
jest bezsensowna i bezpodstawna; 
upoważni ona jednak władze bez­
pieczeństwa do roztoczenia takiej 
opieki nad denuncjowaną instytu­
cją, że uniemożliwi jej wszelkie 
działanie. Zwłaszcza, że ten lab 
ów młody prowincjonalny kapłan 
Temidy chciałby na tego rodzaju 
wątpliwych oskarżeniach zrobić 
bajeczną karjerę urzędową. Cel 
bezwiednej czy świadomej Insy­
nuacji zostaje więc osiągnięty.

L. T.



Pracownicy miejscy miasta Torunia
prowadzą akcją o zniesienie podatku specjalnego

(Kor. w ł.).

LiKwidacja sankcyj antywłosklch

Akcja o zniesienie podatku spe­
cjalnego toczy się już od paru 
miesięcy. Obecnie wchodzi nare­
szcie w  stadjum  zakończenia. 
Mianowicie nowy prezydent To­
runia, p. Raszeja, zobowiązał się 
wobec delegacji międzyzwiązko­
wej, że zniesie podatek specjalny 
odnośnie robotników, zarab ia ją ­
cych poniżej 150 zł., obniży zaś 
podatek odnośnie wyższych kate- 
goryj robotników.

W  dniu 10 września odbyło się 
publiczne zgromadzenie pracow­
ników miejskich celem omówienia 
rezultatów  odbytej konferencji i 
powzięcia decyzji co do dalszej 
akcji. W imieniu komisji między­
związkowej wyniki konferencji z 
prezydentem omówił przedstaw i­
ciel związku klasow ego,'sekr. tow. 
Chudoba.

Skolei została o tw arta dyskusja 
[Jako pierwszy zabrał głos poseł 
sanacyjny p. M atusik. P . M atu­
sik zaprezentow ał się robotni­
kom jako ich dobroczyńca i o- 
piekun. Mówił, że już od stycz­
nia  interwenjował u władz miej­
skich Torunia o zniesienie podat­
ku specjalnego, lecz bezskutecz­
nie. Interwęnjował także w ostat­
nich dniach- u nowego prezydenta 
i  może zebranych zapewnić, że 
spraw a podatku zostanie dla nich 
załatw iona pomyślnie.

Przemówienie to wywołało bu­
rzę w śród zebranych. P . M atusi­
kowi odpowiedział tow. Chudoba. 
Mówca zwrócił uwagę zebranym, 
że w przemówieniu p. M atusika 
znalazła nowe potwierdzenie za­
sada, że postulaty robotnicze mo­
gą  być wywalczone tylko przez 
samych robotników. Mianowicie, 
jak  wynika nawet z przemówie­
n ia p. M atusika, interwenjował on 
już przed pół rokiem i mimo, że 
zarząd  m iasta jest w ręku jego 
przyjaciół partyjnych, interwencje 
jego nie dały żadnego rezultatu. 
N atom iast, z chwilą, gdy robotni­
cy podjęli akcję m asową w obro­
nie swych praw, sytuacja się 
zmieniła i dziś jesteśm y na dro­
dze do zwycięstwa. W dalszych 
.wywodach mówca potępił działal­
ność p. M atusika, jako dywersyj­
ną. Za zgodą bowiem wszystkich 
pracowników miejskich i w poro­
zumieniu ze wszystkimi związka­
mi kierownictwo akcją zostało 
oddane w ręce komisji między­
związkowej i jakaś poboczna i 
nieproszona działalność p. M atu­
sika miała tylko ten skutek, że 
podryw ała autorytet wybranej 
przez robotników komisji między­
związkowej, a więc szkodziła sa ­
mej akcji.

Robota p. M atusika jest szyta 
grubemi nićmi. Związki zawodo­
we prow adzą akcję przeciwko po­
datkowi specjalnemu już, jak  po­
wiedzieliśmy, od kilku miesięcy. 
Przez ten cały czas nikt o p. Ma­
tusiku nawet nie słyszał, nie z ja ­
wił się on ani na jednym z kilku 
odbytych publicznych zgrom a­
dzeń. Dopiero teraz, kiedy dzięki 
akcji związków i postawie ogółu 
pracowników, jesteśmy przed po- 
myślnem załatwieniem sprawy, 
wyskoczył nagle p. M atusik i usi­
łu je przy tej sposobności repero-: 
w ać w ątpliw ą reputację 25-pro- 
centowego posła.

Posła M atusika wzięła w obro­
nę grupa członków z ZZZ. Sam 
p. M atusik napadł w niedopusz­
czalny sposób na tow. Chudobę, 
zarzucając mu między innemi, że 
je s t kapitalistą, bo... ukończył u- 
niwersytet.

Incydent został zlikwidowany 
przez przyjęcie niemal jednogło­
śnie przez zebranych wniosku 
tow. Chudoby, stw ierdzającego, że

Z Zagłębia
Dąbrowskiego

W ypłacaniem  rent górników 
zajm uje się obecnie Kasa Bratnia 
Zagłębia Dąbrowskiego. Obecnie 
dowiadujemy się, że począwszy 
od dnia 1 października b. r., czyn­
ności, zw iązane z wypłacaniem 
rent, w ykonywać będzie Zakład 
Ubezpieczeń społecznych. Kasa 
B ratnia w ypłacać będzie górni­
kom tylko odpraw y, oraz przyjmo 
.wane będą składki.

do w ystępowania w imieniu p ra­
cowników miejskich ma wyłączne 
prawo kom isja międzyzwiązkowa. 
„Zebrani odm aw iają przemawia­
nia i występowania wobec władz 
w imieniu pracowników miejskich

Oddziały Centr. Zw. Rob. Prze­
mysłu Skórzanego wykazują o- 
statnio wzmożoną działalność.

W  związku z nastaniem sezonu 
zimowego odbyw ają się w całym 
szeregu miejscowości akcje eko­
nomiczne i strajki.

Oddział szewców w Nowym  
Dworze wywalczył umowę zbio­
rową, gw arantującą podwyżkę 
płac i uznanie Związku.
W  ŁOMŻY CECH KAMASZNI- 

KÓW ŁAMIE UMOWĘ.
W  marcu r. b. oddział Związku 

w Łomży zaw arł z miejscowym 
cechem kamaszników umowę 
zbiorową.

D nia 8-go b. m. cech zakomu­
nikował związkowi, że wymawia 
umowę. W  odpowiedzi na to zwią­
zek ogłosił strajk .

N astrój wśród robotników jest 
wspaniały. W ywalczona umowa 
musi być utrzymana.

W  związku z tym strajkiem  
C entrala zwraca się do w szyst­
kich robotników - kamaszników 
w kraju, aby nikt nie przyjeżdżał 
do Łomży po pracę, aby dla Łom­
ży nie produkowano cholewek. 

ZWYCIĘSKI STRAJK 
W  DZIAŁOSZYCACH.

Niedawno założony oddział 
Związku w Działoszycach może 
się już poszczycić pierwszem zwy­
cięstwem.

wszelkim osobom postronnym ".
Dalsze obrady toczyły się już w 

spokoju i wszyscy mówcy stwier­
dzili wolę prowadzenia akcji aż 
do zwycięstwa i wszelkiemi mo- 
żliwemi środkami.

W wyniku strajku uzyskano dla 
chałupników - kamaszników pod­
wyżkę 15%, a dla robotników od 
6 do 15%. W kilku warsztatach 
doszło do' strajków  „polskich".

Jak się z kół dobrze poinformo­
wanych dowiadujemy, w najbliż­
szym czasie ma być zwinięty tut. 
oddział ubezpieczalni. Na miej­
scu pozostanie jedynie stacja 
zgłoszeń.

Przyczyną tego zarządzenia ma­
ją  być zbyt wysokie koszty utrzy­
m ania oddziału. Koszty admini­
stracji — sztabu kilkunastu u- 
rzędników (gdy w czasie samo­
rządu było razem z kontrolerami

Telefon pogotoioia ratunkowego 
507, w  nocy 276.

Telefon straży pożarnej 618. 
Telefon postoju taksówek 501. 
Telefon postoju dorożek 6S6. 
Dyżuruje w  nocy apteka „pod Zło­

tym  Lwem“, ul. Król. Jadwigi.

Zabytki historyczne 
na Podolu

Asystenci Politechniki warszaw­
skiej inż. architekt Querquin i inż. 
architekt Zachwatowicz bawili osta­
tnio przez czas dłuższy na małopol­
skim Podolu. Młodzi uczeni prowa­
dzili badania ruin zamków w Bucza- 
czu, Podzameczku, Jazłowcu i klasz­
toru w Monasterku. (PRESS)

STRAJK SZEWCÓW 
W SIE R PC U .’

Dnia 7-go b. m. wybuchł strajk  
szewców w Sierpcu. Część m aj­
strów już podpisała żądania, u 
pozostałych trw a strajk.

5) — pochłaniają 35% wpływów. 
W spaniały budynek, pozostawio­
ny przez zarząd socjalistyczny, 
zamieni się w całości na dom 
mieszkalny.

Do tego się dogospodarowali 
panowie z „sanacji". Musimy sta ­
nowczo zaprotestować przeciw 
zwijaniu tej instytucji robotni­
czej. Usanujcie panowie samą ad­
ministrację, a placówkę utrzymać 
będzie łatwo!

REPERTUAR KIN 
W INOWROCŁAWIU:

Stylowy: „Żona z ogłoszenia".
SŁOŃCE: „Turandot".
ARESZT ZA ZNIEWAŻENIE 

NAUCZYCIELA.
Marja Kisiel z Bartkowa skazana 

została przez Sąd grodzki w Ino­
wrocławiu na miesiąc aresztu za 
słowne znieważenie nauczyciela szko 
ły  powszechnej, p. Małyska.
BALET PARNELLA W INOWRO­

CŁAWIU.
W niedzielę 13 b. m. wystąpił w 

sali Teatru Zdrojowego zespół ba­
letu Parnella, który na Olimpjadzie 
w  Berlinie b. r. zdobył tytuł najlep­
szego baletu na świecie.

PÓŁ ROKU WIĘZIENIA ZA 
SPRZEDAŻ POŻYCZONEJ 

BRYCZKI.
Sąd grodzki w Inowrocławiu ska­

zał Roberta Mantheya, lakiernika, 
sam. przy ul. Poznańskiej 65, na pół 
roku więzienia z zawieszeniem na 2 
lata, za sprzedaż bryczki, pożyczonej 
od p. Ericha Setnego. Warunkowe 
zawieszenie kary sąd uzależnił od 
zapłacenia poszkodowanemu Setne­
mu w miesięcznym terminie 400 zł. 
tytułem odszkodowania.

Pies wścieKły
pokąsał 11 osób

W folwarku Pniówek w pow. 
zamojskim zdarzył się wypadek 
pokąsania przez psa wściekłego 11 
osób.

W dniu 11. IX. b. r. odbyło się 
we Lwowie zgromadzenie sp ra­
wozdawcze Emerytów z odbytej 
Konferencji Międzyzwiązkowego 
Komitetu Emerytalnego w Krako­
wie w dniu 6. IX. 1936 r.

Zgromadzenie zagaił przewod­
niczący miejscowej Sekcji Sam. 
Emerytów kol. Kunisz, sprawo­
zdanie z Konferencji złożył, jako 
delegat, sekretarz Okr. Sek. Sam. 
Emer. kol. Hladio.

Zebrani tłumnie emeryci wysłu­
chali w skupieniu dokładnego 
spraw ozdania delegata, nagradza­
jąc  go rzęsistemi oklaskami.

N astępnie w ywiązała się ob-

RZYM (PAT.). Na posiedzeniu 
Rady Ministrów, minister Spraw 
Zagr. Ciano zdał spraw z rezulta­
tów rokowań, nawiązanych z kra­
jami sankcłyjnymi, natychmiast po 
uchyleniu sankcyj, celem przywró­
cenia stosunków handlowych. Za­
w arto już układy z Francją, Gre­
cją, Turcją, Norwegją, Czechosło­
wacją i Szwecją. Niezwłocznie bę­
dzie podpisany układ z Polską. Ro 
kowania są prowadzone z szere­
giem innych krajów. Zostały za­
wieszone rokowania z Holandją,

WIEDEŃ (PAT.). Król Edward 
VIII w piątek wieczorem był w o- 
perze, a w  sobotę rano udał się 
na spacer w śródmieście, czyniąc 
zakupy. Następnie był w Golf-Clu 
bie w miejscowości Lainz. Po po­
łudniu król powtórnie odwiedził

m iadomości
Spójrzmy prawdzie w oczy
NALEŻY SKOŃCZYĆ 2  SYSTE­
MEM, KTÓRY PROWADZI NAS 

DO PORAŻEK.
Po Olimpjadzie berlińskiej mówio­

no i pisano u nas, że byliśmy bliscy 
zdobycia złotego medalu. Tylko pech 
i sędziowie przeszkodzili temu. Brak 
Szerfkiego i niepotrzebne wstawienie 
Musielaka odsunęły nas od pierwsze­
go, względnie drugiego miejsca.

Myśmy byli innego zdania. Na 
Olimpjadzie nie było znowu tak wy­
bitnych zespołów, by nasza drużyna 
nie miała zająć poczesnego miejsca. 
Jeśli nie udało się dojść do finału, to 
nie dzięki przypadkowi, ale ze wzglę­
du na przyczyny, o których pisaliśmy 
na długo przed igrzyskami. Postawi­
my sprawę jasno:
TRENER OTTO WPROWADZIŁ DO 
NASZEJ DRUŻYNY ELEMENT DE­

STRUKCYJNY.
Polska, mając przed sobą doskona­

łe wzory austrajackiego, czeskiego i 
węgierskiego fotbalu, pozwoliła sobie 
narzucić szkołę niemiecką, którą przy 
wiózł ze sobą drogi, bardzo drogi tre­
ner niemiecki, śmiemy twierdzić, że 
ten jego system

ZDEZORGANIZOWAŁ NASZA 
REPREZENTACJĘ.

Polacy posiadają w sobie brawurę. 
Lubią atakować i iść naprzód. Pan 
Otto zaszczepił naszej drużynie sys­
tem „W", ten system, który tyle razy 
przyczynił się do naszych klęsk i któ- I 
ry zagranicą porzucono. Z tym trzeba j 
skończyć! Nie pomogą wywiady p. 
Otta, tłumaczące, że Polska posiada 
lepszych graczy, niż to widzieliśmy 
w Rydze. Czemu ich nie wskazał? Od 
czego właściwie jest? Teraz ten płat­
ny funkcjonarjusz PZPN zwala winę 
na kapitaną związkowego. Ale to nic 
nie pomoże. Możliwe, że P- Kałuża 
miał do dyspozycji innych graczy, ale 
zapytujemy, jaki jest efekt przeszło 
dwuletniej pracy p. Otto w Polsce? 
Żaden! Przeciwnie, jeszcze Polska ni­
gdy tak kompromitująco nie przegry­
wała, jak za jego kierownictwa wy­
szkoleniowego. Wołaliśmy kilkakrot­
nie i powtarzamy: zamiast jednego
drogiego trenera, należy zaangażować 
.możliwie dla każdego okręgu po jed­
nym. Na obozy wyszkoleniowe posy­
łać, mimo wszystko, młodszych gra­
czy. Dopuścić młodzież szkolną do 
klubów piłkarskich. Podnieść morale 
zawodników. Popierać kluby. Dać im 
instruktorów. Wciągnąć do współ­
pracy ośrodki wychowania fizyczne­
go. Nie platonicznie, nie przez dele-

szerna dyskusja, w której glos 
zabierało wielu mówców, podkre­
ślając w swych przemówieniach 
oburzenie na krzywdę, jak ą  im 
wyrządzono przez odebranie cięż­
ko zapracowanych 25% emerytu­
ry z lat zaborczych.

W  końcu uchwalono rezolucję, 
żądającą kategorycznie cofnięcia 
dekretu p. Prezydenta Rzeczypo­
spolitej z dnia 22. XI. 1935 r. w 
sprawie lat zaborczych i zmiany 
ustawy emerytalnej na taką, któ- 
rejby nie można już zmienić na 
gorszą. Jednocześnie emeryci po­
stanowili w rezolucji broni swych 
słusznych praw  aż do skutku.

wskutek niezrozumienia koniecz­
ności włoskich przez delegację ho 
lenderską. Również zawieszono ro 
kowania z W . Brytanją, która we­
dle ministra Ciano, domagała się 
poświęcenia globalnej wartości 
eksportu włoskiego na spłatę na­
leżności brytyjskich ■ „zamrożo­
nych" we Włoszech. Zerwano ro­
kowania z Sowietami, ponieważ 
W łochy nie mogły zgodzić się na 
utrzymanie dodatniego bilansu sto 
sunków włosko - sowieckich na 
korzyść Sowietów.

prof. Neumana. W ieczorem na je­
go cześć odbyło się przyjęcie w  
poselstwie brytyjskim. W yjazd kró 

W  ’wiedeńskich kołach żydow­
skich komentują z zadowoleniem 
wizytę króla u barona Rotschilda.

S p ortow e
gowanie tylko „delegatów", ale przez 
udzielanie sprzętów, instruktorów, 
sal, boisk. Nie potrzeba nam repre­
zentacyjnych stadjonów, na których 
wioną pustki, ale placów do gry, roz­
parcelowanych po dzielnicach miast! 
Potraktować wreszcie sport poważ­
niej, szerzej, a nie pod kątem widze­
nia rekordów i gwiazd. Przegrana z 
Jugosławją to ostatni sygnał. Z me­
todami trenera Otta trzeba skończyć. 
Gdyby nawet miało to niejednemu 
sprawić przykrość.
ZACZNIJMY ROBOTĘ OD NOWA.

Tak, jak było przed laty. Przestań­
my patrzeć na zawodników, na wy­
bór graczy tylko pod kątem widze­
nia Ligi. A nadewszystko odczepny 
się od szkoły niemieckiej trenera Ot­
ta. To jest fatum, które zaciążyło nad 
wszystkiemi wystąpieniami naszej re­
prezentacji w ciągu ostatnich lat.

M. STATTER.

Sensacje dnia
NAJWYŻSZA RADA SPOR­

TOWA WE FRANCJI.
W Paryżu utworzona została Naj­

wyższa Rada Sportowa, która stano­
wić będzie organ doradczy francu­
skiego podsekretarjatu stanu wycho 
wania fizycznego i sportu.

W skład Rady weszło kilkadziesiąt 
osób, rekrutujących się z przedsta­
wicieli władz państwowych, członków 
parlamentu, Związku Prezydentów 
Miast Francuskich, przedstawicieli 
związków sportowych, syndykatu 
prasy sportowej, syndykatu wydaw­
ców prasy sportowej oraz szeregu » 
osób, zaproszonych personalnie z ra­
cji wybitnych zasług dla rozwoju w 
f. i sportu we Francji.

KoBarstwo
PIĄTY ETAP NIEMCY WYGRALI 

RÓŻNICĄ 3 SEK.
Przedostatni etap wyścigu kolar­

skiego Berlin — Warszawa na trasie 
Poznań — Kalisz, wygrali również 
Niemcy, ale zaledwie różnicą 3 sek.

Pierwszym był Schulze (Niemcy) 
w czasie 3:56:54 sek. Kapiak Jozef 
(Polska) wysunął się na drugie 
miejsce w jednakowym czasie z pier 
wszym.

Czas Niemców na tym etapie wy­
nosił 15:55:28,6, czas Polaków 
15:55:31,6 sek.

W ogólnej klasyfikacji Niemcy 
mają przewagę 1 godz. 22 min. 51,4 
sek.

W klasyfikacji indywidualnej pro­
wadzi Niemiec Scheller. Pierwszy 
Polak Oszajnikow znajduje się na 7 
miejscu.

Lekkoatletyka
DWA REKORDY ŚWIATOWE 

WALASIEWICZÓWNY 
WE LWOWIE.

W sobotę rozegrane zostały we 
Lwowie zawody lekkoatletyczne z u- 
działem olimpijczyków oraz czoło­
wych zawodników Lwowa.
• Bohaterką dnia była Walasiewi- 

czówna, która ustanowiła nowy re­
kord światowy na 80 m. i wyrówna­
ła rekord światowy na 60 m. Dosia) 
nały wynik uzyskała również Kwaś­
niewska w rzucie oszczepem.

Ciekawsze wyniki:
60 m. pań: 1) Walasiewiczówna 

7,3 sek. (rekord światowy wyrówna­
ny)- . . ,80 m. pań: 1) Walasiewiczówna 
9,5 (nowy. rekord świata).

Na 1500 m. zwycięstwo odniósł Ku 
charsld w czasie 4:07,6, Noji zajął 
drugie miejsce w czasie 4:09,2.

W skoku o tyczce Sznajder (Kato­
wice) osiągnął 4,02 m.

W oszczepie pań Kwaśniewska u- 
zyskała 41,35.

W rzucie dyskiem pań wygrała 
Wajsówna wynikiem 42,35.

Obchody „Krawawej Środy"
W Augustynowie

(Kor. wł.)

D. 6 września odbyła się w Au­
gustowie uroczysta Akademja, na 
której okolicznościowy referat wy 
głosiła tow. Halina Pilichowska, 
a 3 odsłony „Ludwika W aryńskie 
go" odegrał z powodzeniem miej­
scowy zespół TUR-owy.

W  prezydjum zasiedli t. Klejs, 
przewodniczący Komitetu P. P. S., 
tow. Jarocki,, przewodniczący Ra­
dy Związków Zawodowych i tow. 
Pawluczyk, przewodniczący TUR.

Sala była przepełniona (ponad 
700 osób). W iele osób z braku 
miejsca nie dostało się na salę.

Akademję przeplatano śpiewem 
„Czerwonego", „Na barykady" i

W Rypnem
(Kor. w ł.).

Po zagajeniu Zgromadzenia 
przez przewodniczącego, tow. 
Skrzyszowskiego uczczono pa­
mięć bojowników, poległych w 
„Krwawej środzie" dwuminuto- 
wem milczeniem.

Jednomyślnie uchwalono tekst 
rezolucji.

W Kałuszu
(Kor. w ł.).

D nia 6. IX. b. r. o godz. 16 w 
Domu Robotniczym, staraniem  
miejscowego Komitetu P. P. S. 
odbył się uroczysty obchód 30-le- 
cia „Krwawej Środy". Sala Do­
mu Robotniczego została szczel­
nie wypełniona w liczbie około 
1000 osób.

Uroczystość rozpoczęto odegra­
niem przez orkiestrę C. Z. G. 
„Czerwonego Sztandaru", oraz 
zagajeniem tow. Kopienieckiego. 
Referat wygłosił tow. Jaroszewski 
z Borysławia, który przedstawił 
obszernie działalność P . P. S. w 
okresie walk z caratem. Tow. Ja-

„Międzynarodówki".
Charakterystyczne było zacho­

wanie się miejscowego starosty, 
p. Eichlera. Zakazał wiecu i po­
chodu, motywując odmowę tym 
razem nie obaw ą przed „zakłóce­
niem spokoju publicznego", lecz... 
okólnikiem C. K. W ., który naka­
zywał urządzenie szczególnie uro­
czystych obchodów w miejscowo­
ściach, wsławionych podczas 
„Krwawej środy", a Augustów do 
nich nie należy.

Radzimy p. staroście, by się nie 
fatygow ał interpretacją okólników 
naszych władz partyjnych.

Następnie na tematy okolicz­
nościowe przemawiali ttow. St. 
Skrzyszowski, H. Lewicki, Wł. 
Boryk, W. Słapak, Fr. Przyby- 
cień, Ed. Wiłczak.

N a zakończenie chór T. U. R. 
odśpiewał szereg pieśni robotni­
czych. Uczestników było 100.

roszewski wezwał zebranych do 
złożenia hołdu bohaterom przez 
powstanie. Zebrani wysłuchali re­
feratu z rzadką pow agą, a po 
skończeniu silnie oklaskiwali 
mówcę.

O rkiestra odegrała: „Na Bary­
kady", poczem tow. Smetański 
odczytał rezolucję C.K.W. P.P.S., 
k tórą zebrani jednomyślnie u- 
chwalili.

Uroczystość zamknął tow. Ko- 
pieniecki wezwaniem do walki o 
Polską Republikę Socjalistyczną, 
poczem orkiestra odegrała „Mię­
dzynarodówkę",

Z życia i walk robotników
p rzem . s K ó r z a n e g o

Z Sambora
Zwinięcie oddziału ubezpieczalni

Kronika inow rocław ska

Zgromadzenie Emerytów
w gmachu Z.Z. K. we Lwowie

(Kor. w ł.).

lo c h y  K i l i M  [ohodiftów w liryce
RZYM (PAT.). W Afryce Wscho dewszystkiem przy budowie dróg, 

dniej, poza armją kolonjalną zo-przyczym zostaną z nich sformo- 
stanie zainstalowana 150-tysięcz- wane oddziały „milicji specjalnej", 
na armja zmilitaryzowanych robo- które będą umundurowane i uzbro 
tników. Będą oni pracowali prze-jone.

Król Edward w  Wiedniu
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Zwycięstwa metalowców
na terenie Częstochowy

W  wyniku strajku „polskiego"  
w  fabrykach m etalow ych w  Czę­
stochow ie, zaw arto um owy, uzy­
skując podw yżkę p łac od 15 do 
100%, z  w  części dotyczącej o- 
gólnych postu latów  socjalnych —  
zupełne zw ycięstw o w  następują­
cych fabrykach: „W ejnberga", „I. 
G -e C -e“, „Ciurzyński M.“ i „En- 
ro“. Pozostali w  w alce robotnicy 
fabryk „M etros l - s z y “, „Stal" i 
„Zilbersztajn".

W ygrano również całkowicie 
akcję strajkową bez okupacji w  
fabryce „W ulkan", zawierając u- 
m owę. R ów nież zawarto umowę 
w  fabryce spinek „Metros II-gi“, 
gdzie akcja toczyła  się na drodze 
rokowań.

Pozostało jeszcze kilka drob­
nych w arsztatów  pracy, w  których

(Kor. w ł.)

akcja jest dalej prowadzona przez 
Związek Rob. Przem. M etolowego  
w  Polsce, Oddz. w Częstochowie.

P ow yższe sukcesy winny wzbu 
dzić wśród robotników pozosta­
łych zakładów pracy w  przemyśle 
metalowym na terenie Częstocho­

w y nietylko chęć zorganizowania 
w  klasowym Związku, lecz i chęć 
skorzystania z tej sytuacji celem 
polepszenia swych warunków, któ 
re w  niezorganizowanych fabry­
kach są nadal rozpaczliwe.

Zamiast zapłaty za pracę
rewolwerem po głowie

W łaściciel maj. Zacisze, pow. 
Biała-Podlaska, W itold Szulc, nie 
płaci swym robotnikom należnego, 
w  myśl umów zbiorowych, w yna­
grodzenia, zaś pastuchowi Bocia­
nowi wydaje tylko połowę należ-

Wiadomości z całej 
Polski

DOBOSZVŃSK1 PRZED SĄDEM 
W  CHARAKTERZE ŚWIADKA

W  W adow icach toczy się pro­
ces dw óch braci Kurdziów, oskar 
żonych o ukrywanie Doboszyńskie 
go.

Jak się obecnie dowiadujemy, 
przesłuchanie D oboszyńskiego na­
stąpi w  drodze rekwizycji przez 
sąd w  Krakowie. Zostało ono w y ­
znaczone na środę 16 b. m. na g. 
10.30 przed południem w  sądzie 
grodzkim w  Podgórzu.

SAMOBÓJSTWO W  KANCELA- 
RJI REJENTA

W  kancelarji rejenta dr. Geisle- 
ra w Tarnowie wydarzył się 
w strząsający w ypadek sam obój­
stw a. Przybyły tam celem doko­
nania zapisu na rzecz sw ej córki 
w łościanin ze w si Zasarnia koło 
Tarnow a pokłócił się ze sw ą żo­
ną i córką.

Przejął się on tą kłótnią tak, 
że w ybiegł na korytarz i tam za­
dał sobie szereg pchnięć nożem w  
piersi. W  stanie ciężkim odw ie­
ziono go do szpitala pow szechne­
go  w  Tarnowie, gdzie w alczy ze  
śmiercią.

FAŁSZERZE METRYK 
Sąd okręgow y w  Płocku skazał

za fałszerstw o metryk urodzenia: 
Józefa Klepkę na dwa lata w ię­
zienia, Feliksa Tom czaka i Samu­
ela Sieradzkiego po półtora roku 
w ięzienia każdego, i M alczew skie­
go  L. na rok i 3 m iesiące w ięzie­
nia. W ym ienieni popełnili nadu­
życia przez w ydanie osobom pra­
gnącym  uzyskać bezpłatne pasz­
porty em igracyjne do Palestyny, 
„w ypisów  urodzenia", niezgodnych  
z autentycznymi aktami urodzenia.

MANEWRY HITLEROWCÓW  
NAD GRANICĄ.

M ieszkańcy terenu nadgranicz­
nego pod Rudą śląską  byli św iad­
kami następującego zajścia. Od 
strony przedm ieścia Bytom ia Bobr 
ka nadjechały do przejścia grani­
cznego dwa niemieckie sam ocho­
dy, z których w ysiadło kilku hit­
lerow ców . Przeszli oni poza budy­
nek polskiego urzędu celnego i u- 
stawili aparaty fotograficzne, do­
konując zdjęć. Hitlerowcy ci sfo­
tografowali gmach urzędu celne­
go, polskich strażników i okolicz­
ne terenu. Po dokonaniu tych 
zdjęć hitlerowcy odjechali do By­
tomia.

DWÓCH ROBOTNIKÓW ZASY­
PANYCH NA ŚMIERĆ.

W czasie kopania ziemi' w e w si 
Berestowiec w  pow. kostopolskim, 
usunęła si ziem ia i przysypała Ze- 
nobję i Mojsieja Trofimczuków, 
którzy ponieśli śmierć skutkiem u- 
duszenia. Pracujący w  pobliżu lu­
dzie pośpieszyli nieszczęśliwym  na 
pomoc, lecz z pod zw ałów  ziemi 
w ydobyto już tylko trupy.

ŚMIERĆ W  PŁOMIENIACH.
Michał W ąsow ski wybudował 

koło sw ojego domu w  Staszków - 
ce pod Gorlicami polną suszarnię, 
w  której suszył śliwki. Obok su­
szarni było legow isko ze słom y dla 
syna W ojciecha, pilnującego w  no­
cy śliwek.

W ieczorem  w eszła do suszarni 
córka Honorata i chciała poprawić 
w  piecu ogień. Od iskry zapaliła 
się słom a legow iska i ubranie na 
dziewczynie. Nim matka zdążyła

nadbiec na ratunek, córka wśród 
płomieni doznała ciężkiego popa­
rzenia i wkrótce zmarła.

nych świadczeń, t. j. 6 metr. zbo­
ża rocznie.

W dniu 23 sierpnia b. r. pod­
czas zebrania instruktora Związ­
ku Rob. Rolnych z robotnikami 
majątku, o godz. 21 m. 30, do 
mieszkania Bocianów wtargnęli z 
rewolwerem w ręku: obszarnik 
W. Szulc z Franciszkiem Dojenią 
i Antonim Słupskim. Ordynarnie 
wymyślając, obszarnik rzucił się 
z rewolwerem na Socianową, bi­
jąc ją  kolbą po twarzy, oraz ra­
niąc rewolwerem twarz 57-letnie- 
mu Józefowi Bocianowi.

KONFIDENCI ENDECCY WE 
WŁOCŁAWKU

Od kilku m iesięcy jesteśm y we  
W łocławku świadkam i stałych na­
paści brukowca endeckiego „Dz. 
Kujawskiego" na ogół pracowni­
ków miejskich, ukazujące się no­
tatki budzą sensacje, jednocześnie 
są tak napisane, aby oszczerców  
nie można było pociągnąć do od­
powiedzialności sądowej. Ostat­
nio ukazała się notatka pod tytu­
łem „Czy jaczejka komunistyczna 
w Magistracie?", w  której szpic- 
luje się i szantażuje ogół pracow­
ników miejskich a specjalnie na­
szych towarzyszy i sym patyków, 
posądzając ich o „komunizm" i 
„agitację komunistyczną".

W ara, panowie endecy! przyj­
dzie czas, kiedy na takie metody 
św iat Pracy da w łaściw ą odpra­
wę.

RZECZY DZIWNE

Dziwne są stosunki w e W łoc­
ławku; starosta p. Gajzler kokie­
tuje na całego endecję, a jak zło­
śliwi mówią, to endecki „Dziennik 
Kujawski" w szystkie sw oje w ia­
domości „konfidencjonalne" czer­
pie właśnie ze starostwa.

■  Niedawno odbyło się zebranie 
w starostwie, celem powołania 
„Stowarzyszenia do walki z ko­
munizmem i wolnomyślicielstwem ", 
na prezesa Stowarzyszenia w y ­
brano w ypróbowanego endeka dr. 
Piaseckiego. Nic w ięc dziwnego, 
że obecniee co nie endeckie, —  to 
„komunizujące" lub „komuniści".

Nowi ludzie w  „sanacji" zaczy­
nają na całego współpracować z 
endecją.

Radio warszawskie
WTOREK, 15 września 1936 r.

6.30 Modlitwa i  gimnastyka. 6.50 
Orkiestra d ę ta  7.40 Muzyka. 11.30 
Audycja dla szkół. 11.57 Czas. 12.23 
Koncert Zesp. Kameralnego N. Mań 
skiej. 15.30 Wiadomości gospodarcze.
16.00 Koncert orkiestry T. Seredyń- 
ski ego. 16.45 „Henryk Dąbrowski i 
legiony‘‘. 17.00 Utwory R. Schuman­
na. 18.00 Opowiadanie dla dzieci.

18.15, Koncert reklamowy. 19.00 
Koncert Zespołu Smyczkowego. 20.00 
„Faust" Gounoda. Z Teatru Wielkie­
go we Lwowie. W przerwie 3-ej Wia 
domolci sportowe. 23.35 Muzyka ta ­
neczna. 24.00 koniec.

Sprostowanie
Szanowny Panie Redaktorze!
Powołując się na a rt. Dekretu w 

przedmiocie tymczasowych przepisów 
prasowych z dnia 7 lutego 1919 ro ­
ku, uprzejmie prosimy o zamieszcze­
nie w swym dzienniku niżej podane­
go sprostowania:

„W sprawie artykułu, zamiesz­
czonego w nr. 261 „Robotnika '1 z dn. 
21 sierpnia 1936 r. p. t. „Głos roz­
paczy praeown. samorządowych pow. 
Jędrzejowskiego", oświadczamy, se 
umieszczenie pod tym  artykułem 
podpisu: „Skrzywdzeni praoownicy
samorządowi pow. Jędrzejowskiego" 
nastąpiło bez naszej wiedzy j zgody, 
a o puszczeniu do prasy tego a r ty ­
kułu nic nie wiedzieliśmy, ani na to 
nie wpływaliśmy. Stwierdzamy poza 
tern, że żaden z nas nie należał do 
grona redaktorów tego artykułu.

Jeśli chodzi o przywrócenie nam  
poprzednich grup uposażeniowych, 
to ograniczyliśmy się jedynie do 
złożenia drogą służbową podania do 
pana Wojewody Kieleckiego, prosząc 
o uchylenie decyzji Wydziału Powia 
towego w Jędrzejowie, które, mamy 
nadzieję, zostanie przychylnie zała­
twione".

Pracownicy Zarządu Miejskiego 
miasta Jędrzejowa.

(Następują podpisy).

T a b e l a  l e f e r p
5-ty dzień ciągnienia 4-ej klasy 36-eJ Leterji Państw

I i H ciągnienie
Główne wygrane

10.000 zł.: 76866  79985 110412 
174376.

5.000 z ł .: 31717 113529 119340.
2.000 z ł .; 13649 22471 29378 

50667 77877 81935 82916 92374 
116080 117525 135547 159410
161883.

1.000 Ti.: 11872 13239 14132 
17449 19369 21194 33086 34552 
37892 38339 63248 71606 86031 
88803 91938 103222 107826 107933 
110712 111720 113330 118315
125731 127894 128513 138437
138818 159938 169622 176480
178145 179531 179905.

Wygrane po 200 zł.
21 30 179 515 51 656 799 828 968 

1101 200 92 55 86 706 915 2090 126 
294 624 68 860 3239 439 530 645 
811 57 961 4123 76 208 551 87 617 
9139 5145 40 505 6 737 944 6015 
393 829 7186 223 302 437 565 68 89 
99 8188 297 371 745 61 822 9006 
91 272 406 79 639 839 95 10126 42 
382 422 31 68 523 24 091 771 74 
925 33 72 11105 19 358 627 55
12243 33 431 545 75 79 674 732
13039 80 97 148 274 337 447 76
831 15062 199 339 62 427 96 693 
648 93 975 99 14140 281 313 69 472 
914 16046 60 64 108 47 225 389 598 
750 970 1731 67 208 351 70088 96 
603 728 822 999 18193 242 66 504 
676 727 71 87 951 75 988 19058 
95 188 244 466 89 93 578 643 773 
20019 90 223 377 530 87 93 98 726 
919 81 85 21189 295 306 67 97 605 
702 75 88 942 22148 98 203 80 367 
526 737 839 88 909 23060 186 788 
484 773 24029 79 112 564 692 706 
856 922 25362 65 97 481 583 864
26053 307 34 45 50 479 638 704
27186 310 443 559 628 785 828 942
28103 255 390 98 489 654 842 88 
912 29015 58 276 85 359 65 437 
596 621 94 862 30070 336 74 431 45 
601 16 52 98 772 739 31033 267 536 
694 771 32037 165 349 538 640 53
73 937 33061 78 197 214 88 439 590 
640 53 861 34012 194 413 531 660 
82 704 96 35026 40 48 166 95 244 
64 345 486 87 508 156 0 604 55 69 
710 922 36070 104 28 63 85 264 644 
837 45 62 971 37023 56 138 83 387
569 838 908 38235 96 410 69 652 
753 83 953 39028 145 615 887 94 
91

40018 68 176 607 56 775 81 8ó 817 
41297 491 521 42706 26 43065 327 489 
837 97 969 44118 562 873 923 62 45057 
104 46 55 348 407 55 99 567 93 663 
580 46029 160 301 540 45 54 772 972 
47061 71 180 222 66 73 666 877 937 
63 48018 130 46 76 207 379 429 87 564 
615 89 758 49079 187 259 419 845 50066 
289 383 437 58 93 641 744 S53 926 62 
51132 220 312 15 44 725 863 929 52081 
149 247 582 98 631 701 56 988 53075 
104 28 313 409 622 54049 114 262 3 ll  
713 73 851 92 923 55045 202 671 56109 
245 89 386 451 666 859 922 57026 198 
523 763 856 905 58145 236 342 444 
559 762 77 59208 15 9 0302 44 45 420 
5g9 697 99 8l3 20 60323 47 706 25 956 
61019 435 74 78 699 731 99 862 86 
62136 43 245 81 335 596 637 735 844 
49 951 63146 52 249 586 869 906 64015 
233 580 704 55 85 965031 99 205 373
570 634 99 66000 30 294 365 451 568 
635 709 937 66 67524 50 640 67 718 
19 68008 118 44 70 289 307 63 451
74 837 61 69298 471 73 88 92 502 668 
713 62 87 800 69 7002 46 302 486 650 
741 875 93 939 71094 234 87 343 71 
457 533 657 833 72365 488 503 69 93 
990 73035 55 394 616 861 93 74034 106 
287 363 466 506 72 686 7.58 837 65 
75965 57, .419 43 51 599 635 91 786

76097 118 74 271 304 495 518 19 27 
741 80 823 83 934 77360 566 92 617 
56 805 910 93 78018 135 506 659 707 
50 77 79057 146 49 519 61 83 670 745-

80108 428 622 881 81366 406 89 
573 614 15 723 893 82079 97 160 64 
243 567 868 969 83034 73 227 57 322 
77 476 714 849 999 84027 84 102 247 
85 304 541 746 868 85050 53 245 85 
509 48 737 918 86090 95 126 51 99 
302 86 470 72 555 606 764 839 87271 
99 446 635 718 87 97 851 88248 338
67 492 879 922 75 89069 78 139 242 
72 95 662 85 828 32 36 90061 64 136 
59 70 224 307 42 64 410 672 774 91302 
44 88 97 404 542 650 5 470 88 710 
92144 206 56 304 433 57 97 534 41 
61 76 818 883 962 96 93065 89 261 
85 544 77 87 662 736 830 85 94075 
143 94 400 52 571 95142 99 387 463
64 83 850 71 857 911 15 72 86 96093 
165 75 262 382 84 486 90 517 772
823 999 97133 239 489 748 830 71
98015 126 47 271 395 669 526 670 801 
998 99064 124 63 83 363 524 659 703 
17 916 28 100023 53 139 46 88 281 
302 817 922 28 101227 300 445 531 73 
615 716 878 948 102307 40 441 66 
63 572 748 54 72 895 103003 38 88
90 204 15 326 36 88 435 599 626 42
74 837 38 44 933 89 104099 143 80
82 336 39 47 412 61 824 87 909 20
65 105124 409 12 566 605 737 48 
818 106015 240 771 93 107087 125
310 47 465 532 53 737 868 108038
59 208 45 550 80 699 828 982 109C00 
289 322 588 666 701 91 859 919 48 
90 110062 197 29 3442 547 601 43 
920 95 111031 43 301 30 492 572 621 
49 719 811 971 12057 233 60 307 420 
72 506 47 612 752 933 52 113172 204 
70 449 74 786 811 22 988 114147 66 
252 491 526 61 667 797 115034 83 
87 119232 42 323 544 676 775 885 
910 79 116011 224 332 92 551 606 
758 963 117147 365 546 678 763 832 
993 118089 98 266 98 437 539 820
68 119047 78 255 67 303 570 77 619 
98 7.18 48 76 841 921 88.

120049 213 30 35 329 446 62 521 
642 60 776 813 42 932 121032 59 154 
300 469 566 617 59 739 895 900 76 
81 122110 220 380 402 10 557 787 
123053 356 401 60 124038 62 131 203 
11 325 406 69 84 503 781 826 76
986 125051 582 603 S3 701 868 934 
126237 47 78 322 641 56 777 815 
127092 282 92 503 724 90 856 970 
128101 58 239 411 58 531 42 808 27 
87 129251 59 78 83 414 527 657
130139 76 77 97 529 97 613 906
131071 84 107 29 455 667 75 92 728 
132074 113 408 504 49 640 50 711 
81 827 133025 63 127 72 481 715 67 
72 34163 287 319 424 26 982 135107 
35 213 17 366 408 50 502 726 805 
943 136135 346 49 89 849 901 137059
375 447 613 713 64 947 99 138023 
32 179 352 564 647 729 808 43 59 
916 139023 378 95 403 50 78 573 682 
821 64 140189 210 315 678 803 924
41 141062 164 257 330 5255 685 700
872 911 83 96 142065 72 186 239
376 456 75 708 98 831 913 143072 
151 56 345 64 85 498 708 11 842 
144137 95 356 444 77 686 738 145017

130 532 708 146140 363 401 27 
519 716 147094 112 13 777 394 424 
37 84 563 716 914 61 148000 134 95 
273 623 728 60 75 935 86 149158
477 702 34 61 950 150342 476 98 567 
924 75 151109 02 09 48 213 56 320 
420 46 592 662 78 80 746 875 902 64.

152047 57 138 200 1 40 51 772
153177 301 22 34 68  615 154144 265 
505 58 702 17 826 914 49 86  155004 
246 89 338 72 452 605 880 951 
156004 78 215 57 356 416 626 786 
837 157070 133 34 35 214 97 315 
497 518 872 987 158207 329 SC 411 
526 608 59 738 916 85 159026 61 65 
13 74 250 428 79 643 44 761 69 

160055 90 154 312 679 935 16100
160239 400 554 622 80 819 63
162093 253 393 610 711 163063
157 83 213 377 485 712 60 875

164200 17 40 76 346 64 95 474 547 
607 51 61 67 759 811 9:~  2S 27 
165101 291 372 525 356 743 956 
166155 200 81 83 318 417 75 569 
683 702 53 873 16741.: 83 522 78 
677 733 863 74 951 168254 412 66 
86 548 810 74 958 169105 27 367 
475 841 170018 230 68 390 508 60 
703 862 171336 437 616 724 98 
867 72 935 72 SI 172000 02 41 
122 76 320 92 509 35 55 614 42 96 
S8 726 27 41 910 64 67 173055 363 
641 75 791 94 826 56 68 934 76 
174000 119 23 456 58 283 612 
175113 303 515 38 56 85 647 51 
962 85 176165 298 358 607 713 
177015 173 4 ‘ C 746 865 i 178038 
165 233 44 60 316 720 992 94 
179137 78 94 95 369 746 908. 
180318 819 86 939 81 181080 121 
43 530 95 812 59 88 182159 259 60 
329 81 98 587 602 94 792 808 183076 
353 622 708 39 812 56 963 184075 
701 30 55 84 831 43 997 185090 91 
114 441 80 619 56 850 947 90
180053 161 87 494 646 91 793 830 
958 87 187062 71 167 75 239 381 49 
542 618 701 38 61 985 188017 145 
212 347 616 189023 541 701 984 
91.

190 037 179 460 63 524 44 57 85 674 
803 938 191 048 232 568 99 8% 931 
78 192 018 212 488 523' 788 916 193001 
368 66 743 45 868 93 194 130 376 1 
562 66 725 73 839.

iii ciągnienie
Wygrane po 200 zł.

174 397 586 894 925 10405 509 6a3 
934 20094 331 794 935 57 30257 312
517 4320 538 5083 499 6076 319 750 
870 7110 66 548 64 961 8089 290 3&4 
688 737 90130 51 336 700 8S3 980 9034 
120 314 30 618 712 928 11181 448 86 
705 51 12010 201 310 42 420 13251 
331 613 38 910 27 14001 38 352 54 439 
77 562 611 79 989 15061 436 39 729 
815 67 16112 59 431 551 56 88 17205 
507 75 93 943 18380 442 84 86 793 850 
905 19020 246 439 504 25 716 20270 3l0 
781 21092 134 214 301 408 547 785 
2221 65 85 566 6S4 23261 309 51 65 546 
830 905 25419 659 889 26176 76 419 
602 98 608 27621 712 8178 28666 97 
722 23 29637 740 807 30 30871 945 
31013 66 32465 798 33669 34333 506 
846 35626 907 39 6048 230 54 422 55
572 045 37160 312 476 855 58 38006 
30 63 92 125 306 712 864 39175 419 583 
946 40141 256 850 986 41714 83 846
42004 181 4l8 921 43029 99 200 371
518 711 982 89 44097 24o 433 637 45784 
812 907 33 46 322 519 21 813 67 93? 
47173 297 6»4 48209 479 706 848 98 
49 127 37 380 606 12 918-

50057 105 312 494 534 712 57 992 
51356 440 64 710 22 877 52100 291 343 
574 916 53207 59 751 56 68 822 54656 
76 708 40 55626 56142 307 626 62
57145 240 533 805 949 58008 220 364 
426 565 660 734 983 59335 661 95 758 
960 60034 481 666 929 60 61137 233
300 65 556 70 608 861 62171 242 56
573 710 838 69 63442 70 631 734 50 
930 64068 333 412 51 6756 76 65057 
308 410 575 944 66279 345 626 55 845 
67101 208 60 361 769 985 68068 223 
25 503 877 69154 270 311 474 581 657 
509 982 70456 716 34 71025 556 660 
72167 72 307 540 804 80 98 976 89 
73025 a2l7 491 592 691 741 68 74245 
440 542 60 75318 514 76073 378 565 
61 81 808 77164 172 262 523 945 78171 
313 491 553 941 79039 60 124 289 683 
776 80290 368 808 914 81089 U3 232 
384 554 992 82056 200 439 606 701 909 
83001 32 60 37 697 814 91 84066 293 
594 607 803 85128 526 852 8603o 513 
67 819 988 87359 734 48 985 88580 772 
862 9013 70 256 59 3830 90 525 91030 
203 498 984 92054 611 753 808 93162 
95 991 94270 545 745 809 975 95184 
969 921 6I45 204 66 717 90 97002 15 
209 338 670 980U 344 816 70 9273 357 
495 702 88.

100189 269 97 397 564 741 64 819 
971 101250 457 633 888 904 83
102070 309 407 876 103688 955
104423 932 57 105090 341 910
106132 622 769 107058 175 388 506

77 640 751 56 91 817 108042 285 376 . 40128 510 834 985 41480 874 42133
461 93 98 571 109008 221 528 73 662 
874 79 110112 209 21 532 902 38
111289 920 34 1122253 113756 829 
979 114437 708 874 984 116679 764 
116090 186 117279 449 636 744 970 
118055 59 435 584 693 768 995
119215 73 495 843 992 120045 283
932 121054 124 282 644 713 807 39 
66 122070 140 686 993 123349 589 
863 124074 152 280 980 125240 497 
637 126088 91 257 404 734 57 91 
127078 134 297 327 65 761 129151 97
225 47 450 130584 661 738 815 62 
131181 314 539 790 858 997 132671 
861 987 133074 293 334 723 134007 
61 98 135086 277 458 599 600 959 
136921 260 696 137537 614 705
138030 252 360 514 80 813 94 867 
139149 425 549 646 762 140335 42 
630 786 141019 320 142150 260 324 
36 46 967 143150 494 731 144049 371 
537 145088 584 838 146316 _54(j 777
933 147358 66 589 148236 348 149438 
56 716 951.

150015 192 601 7 86 151553 987 
152259 357 570 958 153077 269 571 
614 67 718 154298 304 608 710
155196 232 392 671 156259 572 73 
157190 242 357 596 816 922 76
15S118 282 333 598 781 945 159352 
673 720 819 160056 223 315 512 863 
161082 379 99 693 162118 35 465 638 
731 848 911 48 163035 154 89 475 
708 164108 59 639 722 828 165193
226 831 39 900 166048 385 401 761 
167009 90 556 168516 17 615 74 715 
169686 170323 472 729 70 171016 37 
84 144 622 172429 173069 174342 
474 505 690 859 175085 146 210 391 
472 676 741 176013 345 885 177000 
767 81 178081 414 566 745 179044
222 656 180040 137 471 835 55
181746 808 961 182089 139550 863
183005 275 731 184846 50 185204 638 
871 003 71 186065 316 633 756
187018 238 500 70 751 188494 638 
189087 267 98 400 37 551 190103 812 
191236 617 917 192713 193645 921 
194022.

IV c iągn ien ie
Główne wygrane

S ta ła  dzienna w ygrana zł. 25 
tysięcy  p ad ła  n a  n r. 126692.

50.000 z ł.: 133927.
20.000 z ł.: 57729.
10.000 zł.: 13726 82855 98641 

126444.
57116 92032 129020

9847 9925
35969 36243 
84388 92156 

150926 
191298

5.000 zł.:
132485.

2.000  zł.:
34610 34688 
70661 82876 
133532 137506
173779 172311
193837.

1.000 z ł.: 3626 13104
35877 36796 40605 44877 
62809 74251 76616 89693 
99956 126828 133394
143273 158347. 161648
178533 183271 192591.

29416
66847
95541

151763
191028

30034
54367
96103

138374
161723

W ygrane po 200 zł.
293 578 640 43 935 1105 278 872 

77 80 2323 99 425 59 536 936 3000 
25 123 431 564 643 715 824 78 4043 
250 316 598 718 39 70 880 5186 204
64 303 566 734 962 6070 214 325 682 
7204 462 572 848 8073 207 514 632 
9553 755 91S 45 10282 472 504 604 
99 830 11232 480 640 756 12257 316 
51 91 085 868 971 13014 564 15102
82 561 846 16165 469 607 802 12
17269 344 519 620 753 916 18004 255 
370 403 5SO 609 770 19218 34 467 561 
669 781 87 20034 69 514 84 646 756
65 21007 372 22867 23117 519 76 
24055 210 403 95 25168 72 293 398 
615 26078 247 74 27105 671 734 51 
28040 149 98 277 802 919 29174 30 
376 79 88 446 31209 319 36 405 506 
896 32147 300 64 67 78 569 765 818 
84 33039 198 381 625 42 728 996 
34170 881 35439 568 849 36606 38021

358 554 43239 494 44266 520 58 72 
658 888 45089 395 524 904 46410 33 
508 654 94 48042 238 330 40 649 954 
49161 94 50013 215 531 678 51240 417 
576 866 52137 205 937 53064 195 214 
662 888 54258 397 684 931 92 55036 
98 149 59 766 56079 257 400 739 78 
869 905 57096 847 952 58081 103 743 
833 89298 323 639 858 928 60150 72 
474 526 80 646 791 61419 565 98 776 
987 62223 61 368 572 968 63069 383 
802 91 64590 653 792 65051 151 398 
664 75 966 66599 656 761 67040 62 
161 362 693 68335 90 69030 162 413 
29 651 701 70159 371 479 502 21 29 
88 709 841 956 71023 69 154 290 336 
490 567 665 717 65 903 61 72038 107 
254 59 84 432 519 73008 56 858 940 
60 74321 568 75084 363 950 54 56 85.

76411 985 77038 132 289 411 583 
768 985 79271 403 553 853 80225 696 
7S3 870 85 96 81136 71 206 401 581
603 732 939 79 82049 83008 67 173
541 84463 638 85044 72 262 767 806 
903 87011 17 150 225 622 915 88053 
151 535 804 89109 458 631 948 90648 
702 63 996 91697 778 92052 93355 873 
94074 213 305 75 522 621 820 95435 
607 871 927 96073 879 97506 691 
98112 207 490 537 99204 12 360 93 
658 97 882 100101 49 262 341 446 552 
58 779 101034 134 287 98 692 102001 
119 261 363 529 664 103113 310 419 
523 618 781 875 903 104110 362 498 
105260 85 923 106059 164 319 405 48 
812 909 107131 260 327 74 507 740 
955 108103 706 93 885 902 109372 
532 966 110307 631 82 111016 111 736 
95 992 112079 442 572 710 113081 143
347 446 703 98 853 974.

114098 587 115664 116094 110 
32 256 352 723 42 846 117093 131 
46 588 633 760 64 118485 523 636 
782 888 119476 86 606 59 120156
348 441 743 71 871 121217 326 423 
814 122398 459 123592 917 19 
124558 88 666 91 715 958 59 
125239 72 460 832 126054 164 325 
56 694 901 54 127312 599 628 762 
857 929 128177 469 562 89 866 
129345 551 600 942 130022 119 
48 279 131150 363 426 572 647 
132230 643 88 893 133923 124295 
418 76 708 135538 699 775 136065 
216 552 137417 673 133033 285
584 963 139042 157 468 684
140117 733 80 87 141093 123 408 
142160 576 997 143429 53 600 701 
850 144112 48 93 456 742 145110 
76 97 475 732 146217 655 936 77 
147005 67 242 510 767 929 148057 
249 303 470 149075 165 368 491 
561 55 935 70 150019 164 283 603 
151101 282 583 687 92 152008 43 
428 552 642 722 64 857 153379 710 
154212 362 401 806 155638 830 
156623 25 75 860 991 157274 457
585 606 706 990 158081 757 
159163 342 51 952 160087 252 67 
850 161179 421 666  786 162255 
320 643 72 99 163034 271 318 25 
471 819 164127 472 165179 254 
60 367 603 801 166029 212 330 
518 75 696 848 914 167115 386 
168097 271 453 989 169355 61 405 
670 739 170171 84 211 45 576 630 
967 171313 58 76 965 172457 620 
649 773 958 173091 169 295 529 
729 819 174281 584 619 707 17 848 
175056 247 54 715 970 176043 75 
131 54 332 469 77 79 507 760 
177140 259 677 814 920 178126 
213 85 377 595 831 179439 622 758 
874 180025 319 405 32 85' 736 882 
181537 97 799 182161 553 985 
183043 332 98 466 931 184152 249 
470 584 902 185262 942 186250 
852 187214 91 364 188183 730 876 
189148 436 558 807 65 87 190434 
66 191768 192103 97 517 84T

399 640 58 904 39054 132 549 714 94 j 193003 117 370 465 194547 817.
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Koło Młodzieży P. P. S. Mokotów
i Robotniczy Sportowy Komitet Okręgowy
organizują w  niedzielę dnia 20-go września w  godzinach rannych

B9EG ULICZNY p r z e z  u lic ę  M o k o to w a  3 kim. 
BIEG KOLARSKI 30 km.

o  godz. 16 w  lokalu przy ul. Chocimskiej 23 odbędzie się uroczysta

A K A D E U J A  M Ł O D Z IE Ż Y
z okazji „TYGODNIA MŁODZIEŻY ROBOTNICZEJ** (4 .X — 11.X.)

Mł o d z i  s t a w c i e  s i ę  l i c z n i e :

Koła Mokotów, ul. 
Krzyża 20 w  godz.

„ R O B O T N I K 1 N R. 2 6 9

Zapisy i szczegóły b iegów  w  Sekretarjatach: 
Chocimska 23 i W . R. S. K. O. ul. Czerwonego  

19 —  21, codziennie.

Zabójstwo w domu ' „ ,

Powrót wojsk z manewrów
Dzień dzisiejszy m ija  w  W a r­

szaw ie pod znakiem  m anifestacyj 
na cześć garn izonu  stołecznego, 
w raca jącego  po trudach  nauki po­
towej na sw e zimowe leże.

U roczystości pow italne rozpocz 
ną się ju ż  o godz. 11 rano na G ro­
chówie. P rzem arsz kolumn przez 
m iasto trw ać będzie około 
godz. O ddziały  m aszerow ać będą 
tra są : ul. G rochow ska —  Al. W a­
szyngtona —  M ost i W iaduk t ks. 
Józefa P oniatow skiego —  Al. 3-go 
M aja  —  Nowy św ia t —  K rakow ­
skie P rzedm ieście pod Kom endą 
M iasta  na PI. Józefa P iłsudsk ie­
go. P ierw sze oddziały  spodzie­
w ane są  na P lacu  Józefa P iłsud ­
skiego między godz. 12 a 12,30. 
Zakończenie koncentracji w szyst­
kich oddziałów  spodziew ane je s t 
n a  godz. 14.

Kulm inacyjny fragm ent pow i-

2 popoł. na pl. Józefa P iłsudsk ie­
go, gdzie w m iarę przybyw ania 
oddziałów  żołnierze otrzym ywać 
będą przygotow ane paczki. Jed­
nocześnie M iejski W ydział O św ia­
ty  i K ultury zorganizu je a trakcje  
d la  odpoczyw ających żołnierzy.

O godz. 14 przew odniczący Ko­
m itetu, prezydent m iasta  S tarzyń ­
ski, w ygłosi do zebranych oddzia­
łów przem ów ienie pow italne, za ­
kończone odegraniem  hymnu n a­
rodowego.

21 pułk piechoty „Dzieci W ar- 
szaw y“, który przejdzie ul. W ierz­
bow ą na P lac  T ea tra lny , zostanie 
pow itany  przed R atuszem  przez 
zespół pracow ników  m iejskich.

T ow arzystw o S tarego  M iasta 
zo rgan izu je  ow ację w chwili prze 
chodzenia pułku przez S tare  M ia­
sto , a T ow arzystw o  P rzy jació ł Żo­
liborza —  przy w ejściu do C yta-

tan ia  w yznaczony zos ta ł na godz. deli..

Leśniczy w roli dyktatora
W  dobrach O twock - W ielki 

hr. Jezierskiego p an u ją  nieco dziw 
ne stosunki, na które zw racam y u- 
w agę zarów no kierow nictw a dóbr, 
ja k  i w ładz bezpieczeństw a. P rze­
konał się o tern p. G ustaw  M ass, 
k tóry  w  tow arzystw ie żony i 
dw uch jeszcze osób spacerow ał 
po lesie w  ub. niedzielę, m ając na 
to  zezwolenie. O kazuje się jednak, 
że dla p. M ichała N ow akow skiego, 
m iejscow ego leśniczego, nie m a to 
żadnego  znaczenia. Dość, że mi­
mo opłaćonego biletu na w stęp  do 
lasu , p. M ass i jego  żona byli o- 
fiaram i b ru talnego  zachow ania się 
N ow akow skiego, k tóry  w ym yślał 
w  b ru ta lny  sposób, groził... a resz­
tem  (? ) , m andatam i karnem i. 
Tw ierdził, że odw iedzający las 
przekroczyli jak iś  rejon, który nie 
je s t w cale oznaczony. B rak  j a ­
kiejkolw iek tabliczki i w skazów ki.

Jak  się dow iadujem y, nie je s t 
to  pierw sza sp raw a krewkiego 
leśniczego, którego należy cory-

chlej poham ow ać w  dyktatorskich  
zapędach.

N a s z a  R u b r y k a
P o s z u k iw a n ie  pracy

ABSOLWENTKA MATEMATYKI, 
rutynowana pedagogiczka, udziela 
matematyki, fizyki, polskiego, nie­
mieckiego (m atura). Przygotowuje 
do egzaminów extem a. Tel. 11-72-21

STUDENTKA PEDAGOGIKI, RU 
TYNOWANA NAUCZYCIELKA, u- 
czy dorosłych (nowa pisownia pol­
ska), przygotowuje do egzaminów. 
Telefon: 5-83-07.

UCZCIWY lat 18, szuka pracy w 
księgam i, wypożyczalni lub hotelu. 
Łaskawe zgłoszenia do „Robotnika*’.

STUDENTKA UNIW. J. P., zdol­
na korepetytorka poszukuj’e lekcyj’ w 
zakresie szkoły średniej' za skromnem 
wynagrodzeniem. Dzwonić 2 — 4 p.p. 
lub 6—8 w. tel.: 5-11-76.

P rzy ul. Jagiellońskiej 19-21, w 
dom u noclegow ym  B-ci A lberty­
nów, w ynikła sprzeczka, a nas tę ­
pnie bó jka pom iędzy 25-letnim  T a 
deuszem  Przybyszem , bez zajęcia, 
a  E dw ardem  Ciołkiem, piekarzem , 
(Strzelecka 4).

Bójka zam ieniła się w  rozpraw ę 
nożow ą, w  czasie k tórej Ciołek za 
dał P rzybyszow i cios w okolicę 
serca. R anny zm arł przed  p rzyby ­
ciem lekarza  P ogotow ia. Zabójca 
zgłosił się do 14-go komis., przy-

Zabita przez samochód
Na ul. Puław skiej, w prost ul. 

M adalińskiego, sam ochód przeje­
chał 40-letnią M arję Rybicką (Go­
łaszew ska 30). P rzed przybyciem  
lekarza  P ogo tow ia Rybicka zm ar­
ła. S praw cą śm iertelnego przeje­
chania okazał się k ierow ca Józel 
O suchow ski (Falęcka 20), którego 
zatrzym ano do dyspozycji w ładz 
sądow o-śledczych.

Zamachy sam obójcze
A polonja L udw iszew ska, la t 20, 

robotnica (Śliska 53), o tru ła  się 
ługiem.

Karol Zieliński, m alarz, la t 37 
(Żelazna 91) o tru ł się sublim atem . 
Ofiarom zaw odów  życiowych po­
m ocy udzieliło Pogotow ie, po- 
czem przewiozło do szp ita la  Dz. 
Jezus.

Zabity przez pociąg
N a zam kniętym  przejeździe w 

Nowym D w orze dostał się pod po­
ciąg  osobow y, w skutek w łasnej 
nieostrożności, 78-letni P io tr Ko­
łodziejczyk, m ieszkaniec Nowego 
D w oru. Poniósł on śm ierć na miej 
scu. Zwłoki zabezpieczono do cza­
su przybycia w ładz policyjno- 
kolejowych.

znając się do zabó jstw a i złożył 
nóż. P rzyczyna zabó jstw a —  po­
rachunki osobiste.

Kronika organizacyjna
WTOREK.*

Przypom inam y, że odczyt tow. 
K. C zapińskiego dla zaproszonych 
imiennie tow arzyszy  odbędzie się 
dziś w e w torek  o godz. 7 wiecz. 
w lokalu Dz. „W ola - C zyste’* ul. 
W olska Nr. 44.

T ow arzysze zaproszeni, p rosze­
ni są *o punktualność.

KOMITET DZIELNICY „WO­
LA*'. Spowodu zgonu matki tow. 
Szeligi, wyraża mu serdeczne współ 
czucie.

T . II. R .

C o  grają  w  t e a t r a c h ?
TEATR ATENEUM na otwarcie 

sezonu przygotowuje arcydzieło Mo- 
ljera w przekładzie Tadeusza Boy Że 
leńskiego „Szkołę żon*’.

TEATR NARODOWY: dziś „Wiel 
ka miłość** z Ćwiklińską, Eichlerów 
ną i Osterwą na czele.

Jest to ostatnia serja przedstawień 
„Wielkiej miłości** z powodu w yja­
zdu Juljusza Osterwy na występy 
gościnne poza Warszawę.

TEATR POLSKI: Jeszcze tylko
dziesięć razy grać będzie cieszącą 
się rekordowem powodzeniem „Tes- 
sę’*.

W pełnych próbach scenicznych 
pod kierunkiem Aleksandra Węgier­
ki wielkie widowisko dickensowskie 
„Klub Pickwicka'* z Aleksandrem 
Zelwerowiczem w roli tytułowej.

TEATR MAŁY: Dziś we wtorek
na inaugurację sezonu jesiennego 
prem jera najnowszej komedji Bru­
nona W inawera p. t. „Ryk byłego 
lwa“.

TEATR LETNI. Dziś komedja 
Rapackiego „Jubileusz mistrza**.

W kńocu tygodnia wznowienie lek 
kiej komedji Gawnalt „Złota ciocia** 
z W ierzejską w roli tytułowej.

N a inaugurację sezonu — w przy­
gotowaniu słynna komedja Sardów 
„Ćwiartka papieru*’.

TEATR NOWY. Dziś angielska 
komedja „Sprawy rodzinne** G .Jan - 
nings w reżyserji i z udziałem Sta­
nisławy Wysockiej.

TEATR MALICKIEJ daje dziś 
„Profesję pani Warren** B. Shaw‘a.

TEATR KAMERALNY: Dziś cie­
sząca się olbrzymim powodzeniem ko 
mdeja Fodora „Matura**. W rolach 
głównych Grywińska, Andrzejewska 
i Adwentowicz.

CYRULIK WARSZAWSKI. Dziś 
wodewil satyryczno-polityczny „Ka- 
r je ra  Alfa Omegi** z Dymszą, Zni­
czem i Brochwiczówną na czele.

TEATR „WESOŁY UL“. Codzien 
nie wodewil „Wisła się pali“.

„ R y k  b y ł e g o  l w a "
w  Teatrze Małym

T eatr Mały występuje dziś z pierw 
szym ewenementem jesiennego se­
zonu teatralnego— z prem jerą nowej 
komedji Brunona Winawera p. t. 
„Ryk byłego lwa“. Będzie to piętna­
sta  prem jera w Warszawie popular­
nego autora, którego większość dzieł 
scenicznych cieszyła się powodzeniem 
nietylko na scenach .ojczystych, lecz 
i na wielu obcych. Jedna z najpopu­
larniejszych komedji Winawera 
„Księga Hjoba" została, ja k  wiado­
mo, przełożona na język angielski 
przez wielkiego pisarza Conrada-
Korzeniowskiego.

Najnowsza komedja autora „Roz­
tworu prof. Pytla** nosi te  same ce­
chy talentu satyryczno -  grotesko­
wego autora.

Obsadę ról głównych stanowią: 
Janina Munclingrowa, Irena W asiu- 
tyńska, Stanisław Grolidd, Jan  Kur 
nakowicz, Jerzy Woszkowski, Jan  
Kreczmar. W inych rolach pp. K ar- 
powiczówna, Szremiawianka, Wł. J a ­
błoński.

Reżyser ja  Edmunda Wiercińskie­
go. Oprawa dekoracyjna Zofji Wę- 
gierkowej.

Na prem jerę i  na jutrzejsze jej 
powtórzenie wszystkie bilety są do 
dyspozycji publiczności.

Kącik rasSiowy

Francuske muzem  
radiowe

Budowa w Paryżu nowego gma­
chu, w którym  mieścić się będzie pań 
stwowe radljo, została przez P arla­
m ent uchwalona. Kredyty zostały 
wyznaczone i prawdopodobnie gmach 
zostanie oddany do użytku jednocze­
śnie z otwarciem Wystawy postępu 
i techniki nowoczesnej w 1837 r.

W gmachu tym  ma znaleść po­
mieszczenie Muzeum Radjowe. W 
związku z tern omawia się sprawę 
urządzenia i organizacji tego Muze­
um. Winny tam  się znaleść pierwot­
no mikrofony i amplifikatornie sta- 
cyj francuskich oraz typy odbiorni­
ków z 1924 i 1925 r. Porównując 
tam te nieśmiałe próby z nowoczesne 
m i urządzeniami technicznemi, moż­
na będzie naocznie stwierdteić ogrom 
postępu dokonany w ciągu kilkuna­
stu lat.

Poza temi materjalnemi okazami 
postępu i rozwoju, należy zapewnić 
miejsce dla wykazania drogi a rty ­
stycznej, którą szli „pionierzy** ra- 
dja. Tu pomocą mogą być płyty, na 
których nagrane będą głosy pierw­
szych artystów  mikrofonowych. Pły­
ty  pćwinny być wogóle w pełnej mie 
rze uwzględnione i Muzeum dobrze 
zrobi, jeśli będizie posiadało duży 
ich zbiór.

Pogadanki ekonomiczne  
w radio francuskiem

Francuski m inister przemysłu i 
handlu, Paul Bastid, zamierza użyć 
radja jako środka do zwalczania fał 
szywych poglądów ekonomicznych i 
do kształcenia zarówno producentów, 
jak i konsumentów.

Chcąc dać wzór takich ekonomicz­
nych pogadanek radjowych, minister 
handlu zabrał pierwszy głos przed 
mikrofonem, po nim występowali lu­
dzie odgrywający poważną rolę w 
życiu gospodarczem Francji. Punk­
tem wyjścia w rozważaniach tego 
cyklu był fak t, że wewnętrzny obrót 
handlowy, wynoszący we Francji w 
r. 1919 — 900 miljonów franków, 
spadł w roku bieżącym do 300 miljo­
nów franków, co stw arza koniecz­
ność wzmożenia ruchu gospodar­
czego.

Zdaniem pisma „Radio Hagarine**, 
należałoby uciekać się do anegdot i 
interesujących point. Zapewne prze­
mówienie p. M. Dautry, diyrektora 
kolei państwowych przyniosłoby re­
prezentowanej przez niego instytucji 
większą korzyść, gdyby nie było 
przeładowane faktam i i cyframi.

Celem uczynienia z tych pogada­
nek audycyj lekkostrawnych, propo­
nuje ono zręczne wsuwania tematów 
ekonomicznych w ram y audycyj lite 
rackićh, muzycznych i mieszanych.

W niedzielę odbyło się pod prze­
wodnictwem tow. Krzesławskiego 
nadzwyczajne walne zebranie Warsz. 
Oddziału TUR. Na delegatów na VII 
zjazd TUR obrano tow. tow. I. Ko- 
liskową, J. Litauera, A. Stamirow- 
ską i J. Kleina.
 ...— —— — — w
Tragedja robotnica

Bolesław  B urba, robotnik, lat 
48, (Lubelska 30-32), w  zam iarze 
sam obójczym , zadał sobie nożem 
kilka pow ierzchow nych ran  cię­
tych klatki piersiow ej. D esperata, 
opatrzy ło  Pogotow ie i pozostaw i­
ło na miejscu.

T e n d e n c ja  zwyżkowa  
na artykuły kolonialne

N askutek  zwyżki ceł i obciążeń 
im portowych, sta le  zw yżkują ceny 
podstaw ow ych artykułów  kolonjal 
nych, ja k  herba ta , kaw a etc.

K alkulacja tych artykułów  w in­
na podlegać stałej kontroli ze 
strony  w ładz adm inistracyjnych.

Wyścigi konne
ZAPISY NA DZIŚ.

Gon. I. 1600 zł. Dyst. ok. 2100 mtr. 
Saturn, Otero, Merci, Laszka ii.

Gon. II. 2400 zł. Dyst.- ok. 1100 m. 
Iriola, Ivresse, Paiva, Isolda.

Gon. 111. 2000 zł. Sprzedażna. Dyst. 
ok. 2100 m tr. H ultaj zł. 600, Orfeusz 
zł. 400, Lena 11 zł. • 1000, Kwestarka 
B.W. zł. 600, Helenka zł. 400, Egon 
zł. 600.

Gon. IV. 3000 zł. Dyst. ok. 2100 
mtr. Grawerj Łeb w łeb, Augustus 
Rex, Amor 11.

Gon. V. 1800 zł. Dyst. ok. 1100 
mtr. P arnar, Katon, Peryskop, Grog, 
Tresto, A tak, Ircha 11. Galop, Ama, 
Isolda, Rosa.

Gon. VI. 2200 zł. Dyst. ok. 2100 
m tr. Jagienka 11, Oryginał, Lor i cl an, 
Remors, Kamis, Milo, Massacre, Sa­
trapa, Dar, Sandomierz.

Gon. VII. 1400 zł. Dyst. ok. 1600 
m tr. Ruli, Harcerz, Impas 111, H ar- 
diesse, Habana, Timur, Lakme, Ki- 
Ki, Nemrod.

Gon. VIII. 1800 zł. Dyst. ok. 1800 
m tr. Ottawa, Hipoteza, Macedonja, 
Inka, N igra, Mirza.

T ypy  naszego sprawozdawcy: 
Merci, Otero.
Isolda, Ivresse.
Egon, Orfeusz.
Łeb w łeb, Amor II.
Galop, Atak, Tresto.
Massacre, Sandomierz, Oryginał 
Habana, Nemrod, Ki-Ki.
Nigra, Macedonja.

OGŁOSZENIA DROBNE
A.l MEBLE 100 ZŁ
cąc można mieć piękną sypialnię, 
gabinet. Salon lub jadalnię z cen- 
nycn drzew egzotycznych, skromniej 
aze lecz solidne 50 miesięcznie. Ko­
losalny wybór. Urządzamy pensjona­
ty  .kluby. Przyjmujemy obstalunki 
stolarsko-tapicerskie. Gwarancja so­
lidności. długoterminowy kredyt. Ce­
ny bezkonkurencyjne. Gotówką ra ­
bat. Zamieniamy stare na nowe. Ra- 
delicki, Nowy św iat 30 róg Pierac- 
kiego.

BIŻUTERIĘ, brylanty, KWITY
lombardowe kupuje, płaci wysokie 

Hęfen, Miodowa 2ceny.

meblowe 40— oto­
many 60. — Kozet­

ki 20—. Tamka 32, front.
TAPCZANY

Elektro - Rad jo - Sport** Grochów 
ska 15 tel.: 9-50-52, 10-37-15, 

dostarcza aparaty  „Homyphon", 
„Philips*’, „Telefunken** i patefony 
na raty. Przyjm uje pożyczki pań­
stwowe,

Aresztowanie 13 demonstrantów
Z lokalu S tronnictw a N arodow e 

go (Złota 30) w yszła  w ub. nie­
dzielę g rupa, złożona z około 40 
osób, w znosząc różne okrzyki. 
D em onstranci udali się ul. M ar­
szałkow ską, K redytow ą do Kró­
lewskiej i Krak. P rzedm ., w yb ija­
jąc po drodze szyby w  3-ch skle­

pach. N a ul. M arszałkow skiej po® 
licja ujęła 4-ch  spraw ców . Gdy 
uczestnicy pochodu znaleźli się 
na pl. T rzech Krzyży, zostali roz­
proszeni przez policję, przyczem  
aresztow ano jeszcze 9-ciu dem on­
stran tów . W szystkich  przew iezio­
no do urzędu śledczego.

Wofna z szybam
W czoraj około godz. 19-tej nie­

znany m ężczyzna, idący w  to w a­
rzystw ie 2-ch  kolegów , rzucił k a­
mieniem w  okno w ystaw ow e księ 
garni Jak ó b a  R osenw eina (M ar­
szałkow ska 143), rozb ijając szy­
bę, w artości 800 zł. S praw ca 
zbiegł.

—  P rzy  ul. N ow y św ia t 3, zo ­
sta ła  w ybita  kam ieniem duża szy 
ba w ystaw ow a w  lokalu cafe-dan 
cing „Paradis**. S praw ca został 
u jęty i przeprow adzony do 13-go 
komis. Zaznaczyć należy, iż przed 
tygodniem  rów nież w ybito szybę

Przez pomyłkę
Zofia S łow ińska, kraw cow a, lat 

21, (Krochm alna 1), przez pom ył­
kę, napiła się kw asu azotow ego. 
Lekarz P ogo tow ia usunął grożące 
niebezpieczeństw o.

w tym  lokalu.
Również w czoraj w ieczorem  nie 

znany sp raw ca w ybił kam ieniem  
dużą szybę w ystaw ow ą w  adm i­
nistracji „W iadom ości L iterac­
kich** (Królewska 13). W arto ść  
szyby 500 zł.

Zagadkowy zgon
P rzy  ul. P rzem ysłow ej 21, z a ­

słabł nagle loka to r tegoż domu, 
31-letni C zesław  Szufliński, bez 
zajęcia. P rzybyły  lekarz P o g o to ­
w ia stw ierdził śm ierć —  z n leusta 
lonej przyczyny.

Upadełt i I-go piątra
M ieczysław  R ozw adow ski, przy 

rodzicach, la t 18, (Z acharjasza 1), 
będąc pijany, w ypad ł z okna I-go 
p iętra, doznając po tłuczenia nosa. 
P oszw ankow anego  opatrzono  w  
am bulatorjum  P ogotow ia.

C o w y ś w i e t l a j ą  K ir\a?
ADRIA: „Róża'* wg. Żeromskiego. 
APOLLO :„Jadzia" ze Smosarską. 
ATLANTIC: „Pasteur'* z p, Munim. 
ANTINEA: „Ostatnia serenada** i

„414 muszkieterów**.
ARKON: „Jasnowidz'* i „Kowboj**. 
AMOR: „Zmiana serc“ i „Człowiek, 

który rozbił bank'*.
AS: „Sztandar wonlości**.
BAŁTYK: „Rose Marie**.
BIS: „Cyrk Barnuma** i „Niedokoń­

czona symfonja**.
CAPITOL: „Mały lord**.

CAPITOL Pocz. o 4-ej 
w niedz. i św. o 12

N a jc u d o w n ie j s z y  
f i lm  s e z o n u

M A Ł Y
L O R D

W roi. gł,
FREDDIE BARTOLOMEW

CASINO: „Magnolja**.

casino rrr.u0
OTWARCIE SEZONU

Największy film prod. Uniwersał 
Piet. Corp. p. t.

„M A G N O L JA "
W roi. glówn.
urocza IRENA DUNNE,

ALLAN JONES 
PAUL ROBESON

MAJESTIC: „Cygańskie dziewczę**.
MARS: „Anna Karenina** i dod. kok
MEWA: „Caliente** i „Ekscentrycz­

na dama“.
METRO: „Kochanek własnej żony** 

i rewja.
MUCHA: „Mazur** i „Żona za 1000 

rubli**.
MINERWA: „Człowiek dwuch świa­

tów" i „Bez honoru**.
M IEJSKIE: „Metropolis**.

Kmo MIEJSKIE
Początek  seansów  godz. 6 —  8 — 10

„METROPOLITAN"
R ei. R. B o le s ł a w s k !
Wyk. Z. T l b b e t t
Dozwolony od 7 lat.

Ceny miejsc: Parter od 75 gr, 
Piętro od 50 gr. 

Urzędnicze 50 gr. I miejsca

NOWA TOMBOLA: „Człowiek, k tó­
ry rozbił bank w Monte Carlo*’ i 
„Dla Ciebie tańczę**.

OKO PRASKIE: „B ar Micwe“ i „Żyj 
i śmiej się“.

PAN: „Sztandar" (La Bandera).

COLOSSEUM MAŁE: „Parada re ­
zerwistów*'.

CORSO: „Burłaki z nad Wołgi** i
rewja.

CZARY: „Nowe przygody Tarzana".
FAMA: „Serca ze stali".
FILHARMONIA: „Jedna z tysiąca**.
FLORIDA: „Dziewczę z Budapesztu'* 

i „Donżuan".
FORUM: „Na zgliszczach szczęścia** 

i „Dla ciebie tańczę**.
EUROPA: „Błękitna parada".
ELITE: „Kapitan Blook" i „Stary 

pionier".
HELIOS: „Jego wielka miłość".

Rene Claira.
HOLLYWOOD: „Carewicz" z Martą 

Eggerth.

HOLLYWOOD
Pocz. w dni pow. 6, 8, 10 

„ niedz. i święta 4. 6, 8, 10

C A R EW IC Z
z Marta EGGERTH

GDYNIA: „Zapomniane twarze" i
rewja.

ITALIA: „Ucieczka" i dodatki. 
KOMETA: „Ludzie w tunelu** i re­

wja.

■ K£ KOMETA —
ul. Chłodna 49, tel. 6 .48-51.

FRANCIS LEOERER
w pikantnej komedji p. t.

.WESOŁE SZALEŃSTWO
stworzył kapitalną rolę 
k s i ę c i a —b o j a —k e ln e r a

R E W J A

PŁH p. 4. W nie.Iz. i święta 
  pocz. o 12

J e a n  G Ą B I N
w potężnym filmie z życia Hisz­
pańskiej Legji Cudzożicmskiej p. t.

Sztandar
wg. powieści Pierra Bilana

Lt% S A N O  E R A "
PETIT TRIANON; „Wiedeńskiej ka 

wiadence" i  „Małżeństwo na bez­
drożach".

POPULARNY: „Urojony świat" i
rewja.

PROMIEŃ: „Nasi chłopcy maryna- 
rze"i „Iskor".

PRAGA: „Mazur** i rewja.
RA J: „Sztandar wolności" i „Dolo- 

rcs‘‘.
RIALTO: „Mały buntownik". 
RIVIERA (Leszno 2 ): „Dodek na

froncie".
RENA, Długa 9: „Honor Cowboya" i 

„Bez nazwiska".
ROXY: „Mały m arynarz".
SFINKS: „Syn adm irała".
ŚWIAT: „Cyrk Barnuma" i „Szalony 

Porucznik".
STYLOWY: „Grzesznik miło woli". 
ŚWIATOWID: „M ayerling". 
STUDIO;. „Mayerling".
SOKÓŁ: „A rm ja Ewy" i „Weseli ku­

racjusze**.
SORENTO: „Poszukiwaczki złota" i 

„Śluby ułańskie".
TON: „Koenigsmarck".
UCIECHA: „Pokusa" z Marleną Die 

trich i Gary Cooperem.
TJNJA: „Zew krwi" i rewja.
KINO - VARIETE (Gmach Cyrku)? 

„Tajemnica eępressu Nr. 5" i „Ko­
cha, lubi. szanuje".

LOS: „Złoto". 
MASKA: „Im itacja 

wiek - wilk".
życia" i „Czło-

KINO VARIETY p. p.
(G m ach  C yrku) O rd y n a c k a  1 

WIELKI PODWÓJNY Program

TdjemsiicsExuressu Nr. 6
z CHARLIE RU5GLES I MARI CARLISLE

„R O C H ... LUBI... S Z M IO JL "
Bodo, Znicz, Loda Halama, Walter

Dla młodzieży dozwolone 
Ceny od 54 gr.

Redaktor odpow iedzialny; LUDWIK WINTEROK. Odbito w drukarni Sp. Nakiadowo-W ydawniczej „Robotnik", Warszawa, IVareotea if.


